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I 
po śmierci wielkiego bojownika sprawy proleta'riatu 

SOFIA (PAP) - 3 bm. we kich krajów europejskich l po 
wszystkich d.zielnica.~h Sofii od zaeuropeiskich napływają do 
były się zgromadzenia ludno. SofU see{i depesz, w których 
Ac!, na kt6rych oddano hołd przedstawic:ele poszczegól­
zma.rłemu wcdzowi ludu bułgar nych rządów. partii politycz­
akiego Georgii Dymitrc'Wowi. nych i organizacji spolecz-

nych dają wyraz swego głę­
bokiego żalu z powodu zgonu 
jednego z naj wybitniejszych 
przywódców międzynarodowe 
go ruchu robotniczego Georg: 
Dymitrowa. 

Ze wszystkich domów Z'WlSa­
ją chorą.gwie żałobne. Na każ_ 
dym niemal kroku wida~ por. 
trety Georgii Dymitrowa. w ża­
łObneJ obw6dce otoczone kwie_ 
ciem. R6wnież wszystkie inne 
miasta i wsie Bułgarii p:>grą.żo 

.. są w głębokim smutku. 

Uchwały bułgarskie; 
Rady Ministr6w 

SOFIA (PAP). - 3 bm. od­
było się drugie żałobne posie_ 
dzenie bułgarskiej Rady Mini. 
strów. 

Rada Ministrów p-stanowiła: 
1) Trumnę ze zwłi>kami ~or­

gii Dymitrowa, która przybę_ 

dZie do Sofii w środę 6 bm. -
ustawić w sali obrad W:elkif'go 
Zgromadzenia Na.rodowego. 

2) W związku z wyrażeniem 
przez rz~ radzieclrl got?wości 

zabalsamowa.nia zwłok ~rgii 
Dymitrowa zbudowa~ spe. 

Narody Związku Radzieckiego 
czczą pamięć Dieug etego rewolucion stv 

Moskwa (P AP). W związku powied.zi p:sze: "Imię Dymi­
ze zgonem Georg: Dymitrowa trowa złotym: literami zapisa 
ze wszystkich zakątków Zw. ne zostało w historii walki re 
RadZieckiego w dalszym cią- wolucyjnej o wyzwolenie Eu­
gu wysyłane są depesze kon- ropy. Niech życ:e jego będzie 
dolencyjne pod adresem Ko- dla nas przykładem". 
mitetu Centralnego Komuni· Wybitny uczony radziecki -
stycznej Partii Bułgarii akademik Łysenko, ośw:ad-
świadczące o głębokim żalu. czył: "Dymitrow był żywym 
jak: strata ta wzbudziła wśród symbolem nie'rozerwalnej pn:y 
wszystkich narodów ZSRR.. jaźni między krajami demo-

Wybitni uczeni i pisarze ra kracji ludowej a Zw:ązkiem 
dzieccy składają głęboki hołd Radzieckim. Dzieło komuniz­
świetlanej pam:ęci wielk:ego mu, o które walczył ofiarując 
rewolucjonisty proletariackie- swoje życie tow. nymitrow, 
go. żyje 'I będzie żyć w sercach 

Prezydent .Akademii Nauk milionów pracujących całego 
ZSRR Wawiłow w swojej wy świata". 

Hołd ludu Francji 
cjalne ma.uzcleum na. pla.cu im. Paryż (PAP). Dziennik "L'Hu I nego Francuskiej Partii Komu 
9-go Września. na.przeciwko sie manite" zamiesz,cza na pierw nistycznej udała się do amba 
dziby Rl'.dy l'.finistr15w, szej stron:e podobiznę oDym:- sady bułgarskiej w Paryżu, 

3) Vrorl.V'!'te z/oźen'oe 7włok trowa i komunikat o jego zgo by wyraZić żal komunistów 
do mauzOleum odbędzie si~ w nie w żałobnej obwódce, francuskich i całego ludu fr~n 
niedzielę 10 bm.. Na posiedzeniu Komitetu cuskiego z powo<hi zgonu pre 

4) Przejąć na. rachunek skar Centralnego Francuskiej Par- miera Dymitrowa. 
bu paftst;wa. wszystkie koszty tU Komunistycznej sekretarz Proletaria.t włoski 
związane z pogrzebem GeQl'g1ł generalny Maurlce ThOTeoz za d 
JrnnitTowa t budową mauzole_ komunikował o zgon:e Georgi O bu own:czym 
um. Dymitrowa i wygłosił przemó nowego świata 

nie należało się kierownicze 
miejsce w jednym z najbardziej 
burzliwych okresów dziejo. 
wych". 

Słońce, które nam świeci, jest 
słońcem naszego ZWYCięstwa. To­
warzyszu Dimitrow, jesteś nad:tl 
i będziesz zawsze z nami - z 
narodami, które krocz l!! nieugię­
cie ku budowie nowego świata". 

KC Partii Komunistycznej 
Włoch w telf'gramie do KC l'nr­
tu Komunistycznej Bułgarii, 
oświadrza m. iu : 

"Dymitrow, bojOwnik socjal1-
stycznego internacjonaliZm!l, 
wskazał swemu narodowi i ro­
botnikom całego świata. Jako 
przykład rewolucję patdziernl._ 

kową, pouezając, że jedynie 
współpraca narodów ze Zwią.z­

kiem Radzieckim zapewniA. 
zwycię3twO SOCjalizmu 1 po_ 
koju" . 

Młodziei polaka 
do m~odzieiy 
bułgarskiei 

WARSZAWA (PAP). - Na 
wieść o zgQnie Georgii. Dymi­
trowa Zarzę,d Główny Związku 
:Młcdzieży Polskiej prz€~rał do 
Związku Ludowej :Młodzieży 
Bułgar~kiej (SNU) depe~zę 
kondolencyjną następuj1 cej tre 
śc; : 

,.Młodzież pol~ka gł~h(lko 
w~trząśnięta dotkJi "'l} st rll tą, 
spowodcwaną zgOO€ffi wielkiego 
nieśmiertelnego boj·own i k'1. o 
wolność i soc.łllł'zm - Georg-'i I 
D.vmit.rowa. łl)c7.y się z cnią 
mkdzieżą. Bułgarii 'IV jej bólu. 

My, komuniści. jesteśmy nieprzejednanymi zasadniczymi 
przeciwnikami nacjonalizmu burżuazyjnego, we wszystkich jego 
odmianach. 

Ale nie jesteśmy zwolennikami nihilizmu narodowego i ni· 
gdy nie powinniśmy występować w ta/cim charakterze. 

Zadanie wychowania robotników i wszystkich pracujących 
w duchu internacjonalizmu proletariackiego - to jedno ,; pod. 
stawowych zadań każdej partii komunistycznej. Ale, ten kto 
sądzi, że to pozwala mu pluć na wszystkie uczucia narodowe 
szerokich mas pracujących, ten daleki jest od prawdziwego 
bolszewizmu, ten nic nie zrozumiał % nauki Lenina i Stalina 
o zagadnieniu narodowym. 

Wiemy, że na drodze nMzej jest dużo trudności. NCI3za 
droga nie jest wyasfaltowanym gościńcem, droga nasza nie jes' 
usłana różami. Klasę robotniczą czekają liczne ofiary pod ciosa. 
mi reakcji burżuazyjnej i faszyznm. Okręt retvolucji będzie 
musiał przejść przez mnóstwo skał podwodnych ZANIM DOBI­
JE DO ZBAWCZYCH BRZEG6W. 

Z przemówienia wygłoszonego w dniu 2 sierpnia 1935 r. 

Demokracja ludowa wypowiada się za internacjonalizmem. 
Nacjonalizm nie da się pogodzić % demokracją ludową. Nasza 
partia widzi w internacjonaliźmie, we współpracy międzynarodo­
uej z Wielkim Stalinem na czele gwarancję samodzielnego bytu, 
pomy.5lności i postępu naszego kraju w drodze do socjalizmu_ 
r.;ważamy, że nacjonalizm pod wszelką maskq jest wrogiem ko­
muni::mu. Świadczy o tym dobitnie antykomunistyczna praktyka 
nacjonalistycznej grupy Tito w Jugosławii. Toteż walka z nacjo­
nalizmem należy do głównych obowiązków komunistów. 

Z referatu tow. G. Dymitrowa - wygłoszonego na 
5 zjeździe Bułgarskiej Partii Robotfliczej (,.u,,,,ums'Q~UJ.1 

Włodzimierz Lenin. pozostawił nam olbrzymią spuściznę 
nau/ww" i literacką. Dzieła jego są n;ewyczerpaną skarbnicą 
broni naukowej, ideowo-politycznej i taktycznej, źródłem naj­
wyższej mądrości i pr::enikliwości. 

Obok genialnych dzieł naszego nouczyciela i wodza, towa. 
rz)'sza Stalina, d=iela Włodzimierza Lenina, mają uczególnie 
aktualne 2lnaczenie d/n partii k:mllmistyc:z:nych i robotniczych, 
dla międzYIlQrodowego ruchu robotniczego, dla pomyślnej walki 
o trwały. pokój, o demoTaację ludow" i socj~lizm, a także dla 
walki u'y:z:woleńczej ludów kolonialnych i zależnych, jęczących 
pod butem imperializmu. 

(Georgi Dymitrow o nauce Lenina) 
Budo wa Mauzofeum 

w Sofii 
SOFIA {PAP). W dn!u 3 li!! 

ca wiec7.orem natychmiast :,>0 
powzieciu pn:er. bułgarską Ra 
de Ministrów decYZii o budo­
wie mauzoleum. w którym 
spoczną zwłok: Dymitrowa -
liczne ochotnic7e brygady rl)­
botn:ków przystąpiły do 1);:';}­

cy. 

wienie. w którym ItOdkreślił RZYU (PAP)-Włoska pras'l. 
olbrzymią rolę Zmarłego w demokratyczna. poświęca wiele 
międzynarodowym ruchu 1'0- O 
bO~~~~ o Dymitrowie - po tr;~::t;k::ie::ęGp:: :::~: brady zaslapców ielkieJ-
wiedział Thorez - będzie żyła 'f Czwórki 

Brygady robotnicze pnco­
wały przez całą noc. 

Liczne organizacje jako CQ­
ło~ć oraz tysiące obywateli 
zgłasza się dobrowolnie do 
pracy przy budowie mauzo­
leum, do którego w n:edzie.1ę, 
10 bm. przeniesione zostan<\ 
zwłok: Dymitrowa. 

SOFIA (PAP). Ludno§ć 
pracująca portu Burga-s pasta_ 
now'ła vrh8nymi Silami wznieść 
p-mni!,:: ku czci Georgii Dymi­
trowa. Liczne rzesze mieszka1l._ 
ców teg() miasta, pragnąc uc.z. 
cić pamięć zmarłego wodza, 
spędziły cały dzień niedzielny 
na wsi, pomagając ludnQ<!.Jei roI 
Jliczej w a.kCji żniwnej. 

Depesz:e 
Z ca'eąo św'ata 

SOFIA (PAP). Komitet Cen 
tra lny Bułgarskiej Partii Ko-

wiecznie w sercach r~botni- ma.ch dziennika "Unita" To- • kk. 
Iców całego świata. My, komu gliatti pisze m.in.: "W szkołe W spra wre tra tatu po oJowego z Austrią 
niści francuscy, będziemy bolszewizmu, w szkole Lenina i Lond (P AP) W . d . 
czerpać z his ,'ril jego życia StaJ.ina - znajdując si~ w piel' ł k yn . pOllle zla 
natchnienie dla dals'lej w!llkl wSzyCh szeregach Międzynaro: e za~tępcy min:strów spraw 

dówki Komunistycznej Dyml_/zagran:cZDYCh kontynuowali 
o demokrację t nieza eżno.~ć " ' obrady w spraWIe traktatu 
naszego kraju". t~ow stał Sl~ wielkim teorety- austriackiego. Omawiano za-

Delegacja Komitetu Central klem i przywódcą, któremu słusz gadnien:e spraw mniejszo3ci 

słoweńsk:ej i chorwackiej w I stwa sprzymierzone I stowa­
Austrii oraz niektóre inne za- rzyszone oświadczają, że hę­
gadnienia. Co się tyczy praw dą szanowały niepodległość t 
mniejszośc:, to delegat radzie całość terytorialną Austrii w 
clii vrzedsta":ił projek~ stat~- myśl postanowień niniejszego 
tu, zapewniaJlł<'Y mDlejszoscl t kt " 
słoweńskiej i ch'll'wackiej w ra atu. 

W I · G f Karyntii, Burgeniandzie i Sty Następne pdsiedzen:e zastc:-

. O n I re cy g ro m I q a s zysło' w ril, pO'La równouprawnieniem pców ministrów odbędzie się 
z innymi obywatelami austriac we wtorek 

Z • b' d K I k k kim!, specjalne gwarancje co . aClęta .twa pO a amas - za ończona lęskq wo;sk ateńsk:ch do własnych organizacji I 
Pa.ryż (pAP). Podany przez kl. Większa część jego sił ule łegłego dowódcy) atakowała zgroma.dzeń oraz co do kult y- Katastrofa kolejowa 

agencję Elefteri Ellada kolej- gła zniszczeniu. Poważna ilość skutecznie nieprzyjaciela na wowania włam ego języl{a. Za F 
ny komunikat naczelnego do- uzbrojenia pozostała na. polu wyżynach . Ypati i Kastagn:a, stępcy. trzech mi~ist:ó~ z~- we rancH 
wództwa Armi: ,Demokratv::z walki, dostała się w ręce Ar- zadając mu poważne straty. chodmch. zapoW1~dzlel:, ,ze Paryż .(PAP). Koło Av~-
nej donosi, że na odcinku Ka- mil Demokratycznej. O k:lk d h d' zv.·rócą Się do swo:ch rządow t l S u u anyc wypa uch cour na inii trassburg-lamas - Pogoni (Epir) nieprzy I W Te~alE jednostki I dy- : ... p'-, dalsze instrukcje_ 
jaciel, używając poważnych wizj: Armii nemokratyczn':!j gr~CkleJ Arm:1 De~okratycz-I Całkowite porozumienie 0- Paryż wykoleił się pcc'ąg po­
sił p:echoty (3 brygady), art y- zlikwidowały kompanię nie- neJ donoszą wreszcie z Pelo- ~iągnjęto ,w spraw.le artykJlu śp:eszny. 5 paslV.ierÓw zginęło, 
lerU i lotnictwa usiłował owła przyjacielską w miejscowości ponezu. 2-go, ktory brzm:: "mocar- około 20 odniosło rany. 
dnąć pozycjami greckiej Ar- Aghia i atakowały pozycje 
mii Demokratycznej. Zacięte nieprzyjaciela na k:lku in­
bitwy rozegrały się zarówno nych odcinkach. Nieprzyja­
tam, jak i w miejscowośc:ach [Ciel stracił tu około 150 zabi­
Aghioi ApostoIi i Aghios Chri tych. rannych i jeńców. 
stoforos. Nleprzyjacil'l ZQstał W Rumelii dyw:zja im. D!a­
odparty I 7lrrIuszony do uciecz mantisa (od nazwiska jej po-
'l'IIII'IIIIIII,II"III"'III'I'I'I'llllllllIllllIłlllllll'1"""11'11"""""'''''1'111111'1'1111''''1111111111'111' 

Marynarze włoscy ZWYCiężyli! 

GI'ód i .nędza W "amerykańSkim I'ajn" 
5 meHonów bezrobotn-ych w USA żąda oracy i chleba 

NOWY JORK (PAP). Ciągły szcze milionom w najbliższej Ist.QSują dyskryminację w ~to-
wzrost bezrobocia wywołuje przyszłości. I sunku do robotników w wieku 

robotnych. dza się, że przy przyjmowa- ponad 45 lat, do kobi~t i Mu-. munistycznej wystosował do 
wdowy po Georg: Dymitro­
wie. Róży Dymitrowej, dppe- Dwutygodniowy strajk zakończył się 
szę kondolencyjną. w kt6:ej ł k .." i h 

liczne protesty ze strony bez- W oświadczeniu tym stwier I 
Delegacja bezrobotnych niu do pracy przedsięb':orcy rzynów 

członków zwiazku zawodow0-
wyraża wdowie po Zmarłym pe nvm SU c",sem pracu ąCVC 
naj'{łębsze ws,ółczucie z po- RZYM (PAP)_ Przeszło 2-ty [ni utworzyć fundusz ·emery-
W'Jdu do?:nane.i przez nią nie- godniowy strajk marynarzy ta lny, wpłacając na ten c~1 
powetowanej straty. ,tatków pasażerskich i towa- m:esięcznie składki w wy~o-

SOFIA (PAP). Akredytowa-I rowych oraz robotn:ków por- kości. z~leżnei. od liczebnoś~! 
ni w ~ofii ambasadorowie. po towych sze,regu portó:v wIo- załogi 1 tona~u statk~. Czc:sc 
słowie . i przedstaw:ciele skich zakonczył się dnia 4 ~m. tego funduszu zostanIe prze­
państw obcych, w tej liczbie wielkim zwycięstwem straJI~~1 znaczona n~ specjalnv d~da­
ambasador Rzeczypospolitej jących. Po?czas pertraktaCJI. tek do ~sII~ na wypadek 
Polskiej Alek~ander Barch~C'L toczących Się bez przerwy :o~ bezroboc:a, ktory będZie wy­
_ złożyli rządowi bułgarskle- 2 bm. w nocy ~rze~ cały dz.en płacany maryn~rzom pod~?:as 
mu na ręcę wicemini<tra 3 bm. do pomedzlał~u. rano: pobytu na lądZie w oczeklwa 
spraw zaitra'" 'cznych Gan.OIv- z. ud7.iałem przedsta~lc:eli mi r:.iu na zm:anę załogi. U~C"~l1-
skiego kondolencie w zwi:;rl:!{\l nt5!erstwa marynarkl ~andlo- lowanie kwestii emerY'~'.1r by-
ze zgonem premiera Dymltro- weJ, armatorzy musieli zaa.k- . unk .. 

ceptows.ć wsxystlde postulaty lo zasadm~ym p .t.o.łal - .. <\-wa. . ~~ .ahoA .......... __ ~_1.. 
SOn.A: t:P,A;). lIa ~-t- l'ObołD1cle. Zobow.iazali.. ioltl, ~-_ • __ ~~ ...... 

a~ąc:~~kt~ot:~~~k~~6. ~~~~= Spraw ca zamachu na 1001,'attl' 'eno 
na ze 125 osób. odwiedz:ła 6 l) 
n:edawno przedstawicieli rzą- skazany na 13 Jat w :ęzrenia 
du Stanów Zjednoczonych i 
członków Kon~resu. doma" ,- RZYM (PAP) - Zakończył klienta łagodniejszy wyro'~, 
;iąc się przedsięw7.i<:,cia śr - .ię tu proces Pallantc, sprawcy stwierdził, że Pallante działał 
ków, 7lmierzających ku p()le- r.amachu na Togliattiego w dniu pod wpływem propagandy a.nty. 
pszeniu Istniejącego stanu rze-
czy. J 4 lipca ub. roku. Zbrodniarz komunistycznej, w której, prócz 
Związek zawodowy elektra został skazany na 13 lat i 8 mie prasy reakcyjnej, brały udział 

techników opublikował 0- 'łięcy więzienia oraz na doży- wysoko. postawione osobijltości • . 
św:adczenie. w którym stw'er wotnią utratę praw obywatel· Obrońca podkreślił, że oświad. 
dZrt, że 5 milionów bezrobot- Ski ch. czenia o treści antykom'mistycz-
nych znajduje się na granicy Znamiennych argumentów u- nej skład:tli m_ in. minister Bp,. 
08ta.teczneco wyniszozenia ł żył obrol1.ca oskarżonego, który wewnętrznych - Scelba. 1 8a..IQ 
J)OdobaJr> W. Bozi dalszvm Ja pra~Jrc. :wyjedna.6 dla. 8We~ premier de Gll6J!:6rt-
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Dokończenie przełnów~enia przewodniczącego 
wygłoszonego na I Konferencji 

to w.. Bolesława 
PZPR 

KC PZPR, 
Warszawskie; 

Bieruta 

1) dążnością. do wyzyskania 
olbrzymiej wartości urządzeń 
gospodarki podziemnej i drogo­
wej przy zachowanych starych 
dq.gach ulicznych (wodociągi., 
kl\naJizacja, gaz, przewody ka. 
blowe, nawierzchnia drogowa); 

Jednym z najważniejszych za_ 
gadnień - z naciski('m podkre_ 
ala przewodaiczący ' KC PZPR­
któremu organizacja partyjna 
m.usi poświęcić szczególną u wa_ 
R winno stać się budownictwo 
nowych osiedli robotniczycb l 
budownictwo mieszkaniowe. 
Przewiduje aię budowę 120 tYli. 
nowych izb mieszkalnych o og">l 
nej kubaturze około 12 miln. m 

R~C'~. B ndownictwo mieszkanio_ 
we będzie skoncentrowanA w 
o~iedlach społeczuych, kt ól y~h 
Jokalizllrja ZWią.z8tla jest ści 1il ~ 
z rozwijającym się przemy~l pm. 
W pierwszym rzędzie wzięte zo_ 
stan,. pod zabudowę tereny jut 
uzbrojone w urzą.dzenia miej_ 
skie. \V ten spo~óh ta wicJk:t 
masa kultury mieszkaniowej , 
przewyższają.ca wielokrotnle -Przy . trumnie Dymitrowa 

Kryształowe łwłeC'Ulikl Sa- mO;tT:lcję, o komunizm. 
U Kolumnowe.j Domu Związ- W niedzielę od samego ra­
ków Z!\wodo-wych w Mo- na. tysięczne tłumy pośpieszyły 
akwie, są przesłonięte krepą. l.nÓW do Sali Kolumnowej, by 
Br:.mlią żałobne melodie. Trum wziąć udzia,ł w żałobnym kon­
na tonie w kwllhtach I zieleni. dukcie. 

il ość mieezkań WYbUdOWanYCll\iuaZyjnYCh, przyczyni się '!o 
dIn robotników warszawskich w realizacji podstawowych zato_ 
ciQgu całeGO okref'U rzą.d6w bur_ żeń urbanistycznych. 

OSIedla robotnicze w śródmieściu 

wy ch domów na Krakowskim 
Przedmi('ściu i w innych punlL 
tach miasta, zachowuj:!c hi,to 
ryczną. s zatę ze l" nątrzną tycll 
budynk6w- uzyska się przez no_ 
we rOl,planowanie wnętrz wła~. 
ciwe warunki higieniczne i nowo 
czesnyrozkład mieszltań. 

Pod robotnicze osiedla. mie~.'z­

kaniowe zosta.ną oddane tere­
ny, które da.wniej były dostęp 
ne jadynie dla zamożnej ludno_ 
ści Warszawy, mieszka.nia robot 
nicze wejdł do Aródmieścla 
wzdłuż trasy W - Z i ul. Mar_ 
szałkowskiej. 

Powstaną. więc dzielnice miesz 
kaniowe n~ Mu:ranowie, Starym 
i Nowym Mieście, Młynowie, Ko 
le, zachodnim toliborzu, BieIa.. 
nach, Słodowcu, Pradze, Moko 
towie i Ochocie. 

Program zabudowy tych no_ 
wych osiedli mieez-kaniowycn 
obt'jmujo wyposal:enla. w u:rzł. 
dzenia. socja.lne, ja.k pra.lnie, kł 
pieliska., sklepy i domy towa. 
rowe, żłobki, przedszkola., azko 
ty podstawowe, dzleei'dce. 

W ten sposób - .twierdza 
m6wca - po raz pierwszy w 
dziejach Warszawy ludność ro_ 

Plan fi-letni - oświadpza num botnicza otrzyma należno jej 
wygodne, jasne, suche, estetycz_ przewodniczący KC PZPR - WI' 

nien usunąć w 'Warszawie rażą_ 
ne, należycie ogrzane mieszka_ k h 
nia, korzystając w pełni z tyClI ce .dysproporcje w .warun a.c 

tk ' h d d'" k' zamleszkama ludnOŚCI pracuJą.. 
wszvs IC u 0ll'0 men, Ja 'le no. k .• ł' otrze 
\"oc-zesna cywifizacja oddaje do ceJ, ~aspo ?J~ w pc ~l'p -
dy~pozycji człowieka. . by mJe~zkancow, .wymkaJą,c? ~ 

N t'· d . KM przyrostu ludnOŚCI tobotmczeJ as ępme przewo mczlj.cy 'J. b d 
PZPR charakteryzuje poszcze_ w ZWH}zku z roz u ową. pr .oemy_ 
gólne osiedla których rozmiesz ~łu stwo;zy.ć podstawy do prze_ 
..' • J.. budowy ZYCla na zasadach so~-

ezeme I charakter będZIe ~cI§le . l' t h h . l ·.1 Ja IS ycznyc W nowoczcsuyc 
ZWIązany z panem uprzemy..,.o_ . dl h poł h' ' d 
wienia Warszawy. OSIe n.e. 8 ~cznyc Iosle.-

Specjalnym zagadnieniem jest lach m:e8z~amowych. W. wyn>._ 
zabudowa ruin Getta. Otrzyma ku r~ahzacJ: plan.u 6·letmego n~ 
t tn . k . 50 t l d' tereme stohcy Wlnny zarysowaJ a nlle~r. allla ys. u Zt,. ź" . l dl 
t t · b d d' d SIę, wyra Dle J zrozunlla e a preny e me ę Ił uprze mo o-k··h b' h' 

2) dą.żności!} do wprowadze­
nia robotnik6w do śródmieścia 1 
dzielnic mieszkaniowych, slj.sia_ 
uujlj.cyeh ze śr6dmieśclem­
przez zburzenie kapitalistycz.. 
nyeh tradycji spychania klasy 
robotniczej na przedmieścia j 

3) za adą powiązania nowych 
osiedli z odbudowującymi się za­
kładami pracy - dzielniclj. prze 
mysłu lekkiego na Woli, fabry. 
ką. samochodów na Pradze itd.; 

4) . kOIlieczno~cią. powią.zania 
budownictwa mieszkaniowego s 
wielkimi założeniami architekto. 
niczno - urbanistycznymi, realL 
zmvanymi w· centrum mia'itaj 

Dokoła kata.falku, 1 wzdłuż O godzinie 9 minut ł5 war­
'elan ułożono mnóstwo wleń· tę honorową zaciągają towa­
ców z żalohnyml wstęga.mi, na rzysze: Malenkow, Beria, Ka­
których wypisane są słowa głę ganowiez, Mik()ja.n, Szwernik, 
boklej wdzlęczn06ci I miłości Bułganin, Susłow, Ponomaren 
do człowieka, którego życie ko, Popow, Szkirla.tow, oraz 
było przykładem szlachetnej członkowie Komitetu Central 
służby wielkiej sprawie. Na nego Bułga~kiej Partii Komu 
trumnie leży wieniec od K()mi nlstYC2J1ej. POOnoszą oni tntm 
utu Centra.lnego WKP(bl z na nę z proohami Dymitrowa I wy 
piciem: "Wybitnemu działaczo noszą ją na ulicę, gdzie usta­
wi mlędzyna.rodoweg() rucbu wiona zostaje na lawecie ar­
robotniczego, naszemu towa- matniej. 

Oiliedla te, budowane przez 
ZOR, tonąć będą w zielent, 
otrzymają one Dzielnicowe Do. 
my Ludowe, Domy Młodzieto_ 

we, Teatry, Bale kinowe i tere. 
ny wypoczynkowe. Mieszka.nia 
liędł jl\.3ne i zdrowe. 

gruzowywane, wymagałoby to 8zero IC mM . .ro otmczrc l 

:U(.tniej pru,. 10 tysięcy ludzi, chłop8ki~h POlakl LudoweJ wy-
7 • ód' d . . tyozne I charakter nowego bu_ 

pOCIąg w oraz o pOWIe meJ . . . 
ilollci sprzętu. Dlatego Osiedle dowmdwa. sooJahstycznego. 
zostRnie wybudowane na 8 do 4_ Przy rozmipilzczeniu i wyborze 
metrowej skarpie gruntowej. terenów pod osiedla 1 kolonie 

TOR przy~tą.pił już r6wnteż mieszkaniowe ZOR w Warsza· 
do odbudowy czę~ri zabytko_ wie kierowano się: 

Rozmieszczenie w myśl tych 
zołożeń odrodzonych dzielnic 
mieszkaniowye.h Warszawy po_ 
winno stworzyć realne podstawy 
dla nowych wielkich cilj.g6w kl)­
Illuniklu'yjuych, nowych placOW 
i skupi ~k architektury publicz_ 
nej, nowych wiE'lkich urzlj.dzeli 
socjalnych i kulturalnych. 

(Dokończenie na str. 3-ej) 
rzYS'ZOIWi I bratu Georgl Dymi Za trumną postępują, ro-
łrt>wowi". dzlna i bliscy Zmarłego, \ie- C h ł 

Ullca.ml Moskwy przepływa rOWJticy PartH i Rządu, człon • Ił· d· 
alekońC'Zą<lY się potok ludzki. kowie R7:ą.du Bułga:rskiego, O p I P O S ey e n I p o z w U 
Osta.tn4\ posługę wybitnemu członkowie Komitetu Central-
dzIaJaczowi mlędzynarodowe- nego Bułga.rskiej Partii Komu 

~°f)sj~~culr:~~;:~~~g~~~~:tl :;;::ec:~~ ~=~~~()~~ dla osiągnięć gospodarki socjalistycznej na Ukrainie 
KancM, Węgny i Koreańczy- go i miejskiego komitetu lo· Rozmowa % posłem Izydorczykiem - przewodniczącym de!egac:i chlo~6w polskic, 
ł'Y· Przybyły delegacje radz;łec kainego WKP (b) , generałowie . • ~ 
kiego Tadżyk l"tanu , przedsta- I admirałowie, oficerowie ar- Czl lIlkowie pnebywajl}c.ej na kowych gospodarstwa wiejskie- czna tabl iczka - z napis~m: dzy. KieJ oWiliczka oglllwa ro­
wIciele Ukrainy l Kirgi7..ji. Bił mU t marynarki, przedstawi- Ukrainie delegacj.i chłop6w pol go, 12_tu stacji dośw iadculuych "Brygada nr 2 - brygadzi~ta boc zego w kołchozie im. "Komu 
ski jest masom pracującym ca ciele stołecznych' organizacji ak ich, po lO-dn iowym pooycie 24 dzieciJic6w, H_tu przedsię_ Wasilenko - odznaczony orde_ ny Paryskiej", Anna Szramen. 
leIlo świata. t"n nadzwyC'Za-jny pa.rtyjnych, rachioolclch zwląz w kołch07J8.ch r~maitych rejo_ biorst\w przemysŁowyClh oraz rem LenilUl.". Rzecz. na tu,rallUl., kow, zebrała. z każdego hektar!\' 
człowiek, kt6rł"g() łycie było ków zawodowych ł organl'llac.fi n6w Ukrainy, zaczynaj,. - po_ wi&lu 8zk6ł i instytucji · kultu- że chł.rJpi nasi intuesowali się po 11 cetnarów nasion konopi. 
przykładf'm bolsrzewickiej wy komsomo>lsklch, działacze tech cZlj.wszy od 30 czer,,'ICa - po- raJoo_ c.§wi8Jtowych. W mia_ !zc.zeg6łow.o m&todami agrotpch- Doskonałe wyposażenie tech_ 
trwalości I bohaterstwa_ nikl I sztukI, przedstawiciel c wr!llCać de Kijowa. Goście wzru stn.ch zapoznaliśmy się z z8byt nieznymi, dzięki .którym kołeho niczne kołchozów i wspaniałe II .. 

Nad Moskwą zapada 7lWiązk()wych ł autonomlcz- suni lIIł go.§cinn.ością. i &e.!'dI'oCZ ka.m i historycznymi, byliśmy na zy czerkaskie osi~gajl} tak wy rządzenia sje~ (/śrq4ków ma.szJl-
Ernierzch. Potok ludzki, naply' nych republik Związku Ha- nym przyjęc iem kołch ctnik6w prz9d!ltawienfa.eh teatra.lnych, sokie plony u"raw. W f()ku 11_ nowych, z ktOrych korz-y1lta 3\ 
waJący do Sal! Kolumnowej, dzieckiego_ i pełni są podziwu d1a. ogromne zwiedza.liAm,. muue. itd. bi~głym prz&eiętn,e plony kUKu_ kołchoz'!, gwarantują. szeroki rOI 
nie zmniej~za sie. przy trum- Wielotysięczny kondukt. któ go rozmachu budownd.ctwa. ra._ Wycieczka nasza zbiegla się rydzy na terenie rejonu wynio- mach pra.c, wysoką. kulturę roi. 
nie CZllWa.ją członkowie rzą- remu t()wa1"lYszy honorowa dzieck iego i wysokiego poziomu z okresem dojTzewa.n~1l. zbóż na sly po 40 centnarów z ha na. ob. nictwa. Długo nie mogliśmy o­
d,! ł>ułgarskl!"go, członkowie esltOrta w()jskowa, posuwa kultury rolniczej ZSRR. polach kołchozowych. JIlŻ Bam sZarze 1800 hektarów. derwae oczu od takich maszyn, 
KC Buł~arskl"j Parlil Komu- się w kierunim ~wor~ Blalo. Oto, co p.owiedzial nam prze_ widok tych pól wywarł na na- Kołchoz "Proletar" :rebrał w jak ltOmbajny zbożowe i bu:ra.cza 
nistycznej tow. tow. Wylko rusidego. Wzdłuz e~łej ulicy! wodniczą.cy 3 delegacji polskiej, szych delegatach głębokie wrn_ roku ubiC'g!ym na obszarze GO ne. 
Cze.rwenkow, Ge()rgł Czankow Gorkieg(), na chodniku booz-l p eseł J. IzydQrczyk_ ienie. Po obu stronRch drogi hektarów po 50 cetnar6w k~ku_ Wszędzie widzieliśmy wspan.la 
l Anton Jugow. Jest również nych. ulic, przy!egaj!ll'ych .do, . "Przede wszystkim pragnał- wszę(i7ie wznosiła się wVdoka d h k l h 

01 l l j I I Z ł m g tr II PI P k!l. 1 'f'> • ry zy z a, a o c oz "Rodz1na 1e urządzone szkoły i domy kuJ_ 
r .z na. przy a{l e e mar e- a IS a na. acu usz In . bym wyrazie szczerą wdzięcz_ ściana łanów plIzenicy, owsa i CZflrwonych Partyzantów" ze. 
ro. I Placu Ma..Jakowskiego. .-. nOOe za serdeczne, prawdz.Jwie .lęc,mn :en.ia. ogromne obszary b _. l' tury przedszkola i parki. Gościn 

O od-' i 23 In t 20 h -' h h t l ~ r ... ana ogIt'zne plony na. obsza g lan e m u wc o zwanyc sz.eregac, Ul' aWI j braterskie przyjęcie, z jakim zasIewne oraz wspaniały ich rze 90 hektarów. ni gospodarze organizowali, z 0-
dn towarzysz Józef Stalin. s.lę ml.es7...kanCY sto.licy,.by po- spotyka.liśmy się wsze.,dz1e na. stan nĄjlepiej 'wiadczy o 8ukce 
W i h -"- ł k t bllsk ł w b W· k h l,azji naszego przYJ'azdu, koncer raz z n m wc O=ą cz ()n 0- zegnac ego lego Im cz o Ukra.inie oraz za. dokładne in. 8ach pracy Zbiorowej, o wyso. tym ostatmm ole ozie kle 
wie Biura Polltyc'Ilnego KC wlpl'ka

h
• 'd .lo ł bn fonna.cje i uwZględnienie za.inte kiej kulturze spółd.delczej go- rowlliczklj. grupy, Eudoksja. Brac ty, które na długo pozostanlj. "V 

WI{P(b): Malenk()w, Berla, oc o .. a o y trw1l ()!(oło rasOwa:/!. n2.Szej ogromnej dele- spodarki rolnej. kO, wychodowała. z ka.żdego he_ naszej pamięci. r 
Woroszyłow, Kaganowicz, MI- godziny. Na Dworcu Blałoru- gacji. Umoiliwiono nam swte- Gro d t6 kM ktara. plon 65,8 cetnara kuku:ry. -
k!'Jan. Szwernlk I Bułga.nln. skim trunma zostaJe zdjęta II pa. ele~ w, r& ZWl>C 
Składają na trumnie wieniec. lawety i wniesiona. do specJal dzen1e y_tu obwod6w Ukrainy, dzila re.loo czerkuki w obwo_ ł 
na którego czerwonej wstędze nego pociągu który za.wlezle po<:zyna ą.c od stepów donieoc- dme kijowskim, opowiM& o plo INo ,"oru;nesie 
wldilleje napis: "Drogiemu ~zc.zątkl Zm~łep,"o do stolicy kich, a ko'dczą,c na lesistym Po n.ach tego rej()nu. W drodze do 'I 
przyjacielowi I towarzyszowi. BułgariI _ Sofii. dOlu. Wszędzie, starosłow1a.'d_ Czerku chłopi n8./li ujrzeli wy_ 
Georgi Dymitrowowi - Józef O godzinie 11 minut 5 po. skim obyczajem, witano nas soki las ciemnozielonych roślin 
Stalin". ciąg nIsza. Ludde płaczą. I chlebem 1 solą.. p:>ka.zywano nam i poprosili o za.trzymanie autobu 

Dopiero o godzinie trzeciej d, którzy mieli możność znać wszystko to, co ln~eresowalo .na su. Okazało się, że były t.o zwy 
w nocy wstrzymano dostęp do Dymitrowa i słuchllĆ, I ci, co ~z.vch chłop6w, nIe ukrywaJf}C kłe konopie. Ludme wchodzili 
trumny. Tysiące mies7kańców tylko o Nim słyszeli. ~Mnych niedcc1ągnięć i bra.. w ieh gąszcz, wznoMl~ ręce I, 
Moskwy pm<!Im!lł<J wiernego Zegnaj. tow:\I'zySzu ł bracie. k6w. mimp to nii! mogli sięgtnąć wi&rz 
tow9"r7.VS7,a bt'oni unina I Sta Twó.l świetlany obraz n:l za- PodCl2lOs p obytu n!l. Uł;rainie choł:ków łodyg. Na. miedzy wi­
lina. n\ellP:lete!ro rewoluc.ioni- ",sze J)o:r.ost~llie w pamit;cl c zło nkowie naszej delegacji mo ,iała tabliczka z napi!!em ,.Kol 
ste i trybuna artyfaszystllw- mlesa;kańców 'MGskwy, w pa- gli się ~7JCugól.rJwo w.poz,na6 z choz imie.nia. o GPU". Pole 
skieĄ'o. którf'go żyrle słn'tyć I miecl całego nM'Odu ra.dzł~-Ipracl} llLtu kołchozów, 17-tu pierwszej brygady. Brygad'lli~ta 
b .. d7le 7a pr:wldad dla wszY!lt klev,I', w pamlP('ł w~zystldchJośrodk6w maszynowych, 23 sow -boha,tM' Praey Socjalistycz_ 
kIch bOjowników o pokój I de 11Id7,f pracy ra świecie. Ch076w, Lmu instytutów nau_ nej - Stacenko". Obo,k analogi 

Pasterz bizonów 
Bizonów? Tak, z tym jeno zastrzeżeniem, iż nie chodzi tu 

o amerykańskich kuzynów rutSzego żubra, lecz o , 
mieszkańc6w e.:UJ. Bizonii. 

-
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[a,reko od Moskwł 
Batmanow był zdumiony, że Stalin znalazł czas na 

wysłuchanie sprawozdania o budowie rurociągu w 
chwili, kiedy ° Moskwę toczyły się gigantyczne boje. 
An.i jedna walk; na froncie oraz na tyłach, nie odbyła 
s i ę bez udziału Stalina - jego geniusz kierował w bo­
ju każdym ge'1erałem i żołni erzem , każdym kierowni­
kiem i robotnikiem - przy pracy W końcu września, 
przed tym, jak naczelnik budowy szykował się do lotu 
na Daleki Wschód - Stalin znalazł czas, ażeby go 
przyjąć. Kiedy Batmanow odchodził, Stalin powie­
dział rpu to, co prawdopodobniej mówił i innym kie­
rownikom przedsiębiorstw i instytucji. Powiedział, że 

na1eży z całą bezwzględnością walczyć z ludźmi, któr­
rzy sa zarażeni nastrojami z okresu pokoju, walczyć z 
ty'mi nastrojami u siebie i u innych - wszędzie. gdzie 
tylko się prz~jawią , .Lu~zie , 'ctórzy t~wią. jes.zcze w· 
mentalności okresu pokOJowego będą tWl erdzlć, ze ruro 
cią'4u nie zdoła się zbudować nawet w ~rzeciągu trze~h 
lat. Stalin zobowiązał Batmanowa, azeby zdał. sobIe 
łobrze s.nrawe oZ t~o. Ażeby zdał sobie spraw e i w 

ciągu roku zbudował rurociąg. ' Wódz wyciągnął do 
Batmanowa rękę i zakończył słowami, które cżęsto 
brzmiały w uszach Wasylego Maksymowicza, gdy był 
sam: "Zyczę wam powodz€nia, towarzyszu Batma-
now'" • 

Zdenerwowany Batmanow jak gdyby mów poczuł 
energiczny uścisk ręki wodza. Będzie powodzenie, towa­
rzyszu Stalin, nie bacząc na wszelkie .przeszkody, do­
pniemy celu!. .. 

* * • 
W pewnym znanym sob:e miejscu Batmanow zatrzy­

Mał orszak na saniach. Towarzysze nodróży wyszli z po­
Jazdów i stanęli w zdu'l1:eniu . . Wasyli Maksymowic7 

z triumfem spoglądał w ich zdziwione twarze. Stąli na 
hrzegu Adunu odwróceni od rzeki. Przed nimi spadała 
stromo kotlina. podobna do o~romnei. głęhoke; bia łej 
czaszy. Była jak v.dybV upstrzona cz:?rnymi dużymi 
hoplami i dymiła . Prosto z zasp w7.nos\ły si ę w ;asno­
n:ebieskie n:ebo, żywe strumyczki dymu, czy też puy 
Zdawało s ; ę , że iakaś niewidnczna siła nnn'1Mi do <.rórv 
t.nieq. Wiatr lekko kołysał dplikatne. biRłe strumipn;r 
przez które, iakby pr7e7, tiulową zasłonę w: dać było 
duża w ' eś - ~azanka nf'l'1~. 

.....: Wf'n::miale - zawołał Aleksy. - Wszak to są go­
rące hódła. 

D. C. n. 

"Utworzenie republiki niemieckiej - czytamy w "Tygodniku 
Potp&zechnym" (Nr 26-224 z dn. 3. 7. br.) - skłania katolicką 
pras~ niemiecką de,. snucia domysłów i przypuszczeń na temat 
stosunku tego nowego "państwa" do stolicy apostolskiej. Wpraw­
dzie nie jen to państwo w pełni suwerenne, niemniej jednak 
zdaniem niemieckich pratmik6w jest zdolne do uLrzymyu'Onia 
stosunków dyplomatycznych z zagranicą. Specjalnie podkreśla 
sifJ w ,ych kolach konieczność nawiązania stosunków se stolicą 
apo&tolską. Na razie stolica apostolska ma w Nieni:tsech swo­
jego reprezentanta, mianowicie wizytatora apostolskiego, w oso­
bie Alojzego Miincha (ze Stanów Zjed'lOczonych). 
Stwierdzając dalej, iż "konstytucja" w Bonn jest tak zreda­

gowana, ij "rząd centralny" może nawiąz'ać stosunki ze Stolicq 
Apo$tolską - organ k&. Piwowarczyka konkluduje: "jest zna­
mienna ta troskliu'ość Niemców o dobre stosunki z Watykanem". 
Zgadzamy się nr. , tę "znamienność", ale mIlsimy dodać: jeszcze 
bardziej znamienna jest trosl..ziwo.'ć Wal)'kanu o dobre sto.mn­
ki z Niemcami. Pamiętamy przecież doskonale, iż z chtdlq nn· 
jazdu hitlerow.~kiego na Polskę Stolica Apostolska natychmiast 
zeru ala konkordlIt, wycofując su.'ojel!o pr:::edstawiciela z pod· 
bill!Jto przez Hitlern kraju i slm'apliu'ie obsadzając bi.,kupsLu·a 
polskie zausznikami fiiltrerll (Splett t(' Celariskll): zdaniem "praw­
ni.!':ów wntrkań .,kich" Polska .... traciła.. n.~o1>nwość państwową. 
Rizonia, nieuzmma przez prau:o mit;'d:ynrITn([owe hibryda neo· 
hi,'erou'slca, tfJ "Qso1>owośe", natllrnLnie. dla stolicy świętej 
PMind.~. Stq~ na razie " wizytator apostolski", poeem - "nor· 
malny nunC]u~z ... 

Nie zazdro~zcząc bY",ljmniej "republice Rnnn" .. S?;czę 'cin dy, 
plomatycznego", pozwolimy !obie znrr" 'nż '''ć i"dno: przeclq-

, dając nie dawno Pi.mto św .. ~"ntk"li.'''l\ <if 10m % ZfI1pCPlI' OJn 

- f.paś "u're !~·u ·()ip" . nip rn,)~l;.im\' nt· roll1i .. ,!', rt;([(izi(' ::nnlrźł 

~towwanej przez JI"at)1.-an derdzy: "puś hi.tlerm,·s!.-ie biznnv ..... 

E. Tf1m 
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o a Warsza a nasza b hale s - s • Ica 
pięknieisza. nii kiedyko wiek w historii 
przemówienia przewodniczącego KC PZPR, tow. Bolesława Bieruta 

będzie 
Dokończenie 

wygłoszonego na I Konferencji Warszawskiej PZPR 
Wielkie zadanie wyma.ga wieI. 

kiego wysiłku nie tylko od bez­
pośrednich wykona~có~, ale. od 
całej klasy robotD16uJ etohcy, 
od całego społeczeństwa. 

Nowe przedszkola i szkoły, nowe 
gmachy wyższych uczelni 

Mówca oświadcza dalej, że w 
okresie (i-Ietuim zostaną. wybu. 
dowane i oddane do użytku o. 
prócz już wymienionych' wiel­
kich o~ied1i jesze'ze osiedla przy 
ul. Marszałkowskiej, na Woli, na 
żoliborzu zachodnim, na Polat.:h 
Bielańskich, na Ochocie, Grocho­
lfie, w", WIochach i Ursusie oraz 
osiedle Stare .Miasto, gdzie zre­
konstruowane zostaną stare, za. 
bytkowe budowle z hi~torycznJ­
mi elewacjami i nowoczesnym 
lfyposażelliem wnętrz. 

Ogromny wysiłek włożony b~. 
dzie w budownictwo pllblicZIl~, 

DO\\'e Ilr7,ądzenia kulturalne 1 

społeczlll1 . i-li('ć 1:10 lIowych przi!d 
szkoli pormrscl 13 tys. dzieCI, 
ZbudowallFh zostanie 66 Szk,il 
podstawowych, 22 8zko!y ogóluo. 
kształcl!ce p~jl1e, 50 A :~kół zawo. 
dowych. W,yższe szkoły stołecz. 

ne otrzymają 500 tys. m szeSr'. 
gmachów uczelnianych i 330 ty­
sięcy m sześć. domów akademic. 
kich, w lttórych znajdzie pomie-
8zczl'nie 6 tysi\,ry lIczącej się 
młodzieży. 

Rozbudowana będzie sieć o. 
środków zdrowia, aptek, ambu­
latoriów oraz szpitali. iloŚĆ łó­
żek szpitalnych osią.gnie w 1955 
roku liczbę 10 t.ysięcy, przekn­
czając prawie dwukrotnie pr.led 
wojcun!} normę na głowę ludno. 
ści. Podnie~iony zostanie wyb,t· 
nie sta u ~a nitarny miasta. 

Podczas gdy przed wojną tyl­
ko (iO procent nipl'uchomoęci ko 
r .. ystało z wodociągów miej. 
skich, w planie 6-jctnim prze­
widuje się zajwwnipnie korzy­
stania z wodociągów 97 procent 
ludności stolicy. 

No we linIe tramwajowe, nowy mostJ 

budowa metra ł nowego portu na W,śle 
Usprawnienie komunika~.ll 

miejskiej przez zwiększenie ta 
boru i udoskonalenie środków 

pn~ewozowych pozwoli na zmni(~j 
8zenie iloś.'i mieszkańców, przy­
padającej na jcden wóz, z 1700 
na 1000 osób, a więc osiągnięcIe 
stanu lepszego, niż przed wOJ 
l:~. Sicć t'nów tram .... ajowJ clt 
zo~tanie zwiększona o 50 km, 
Wiele ulic uleguie przebudow'e 
i otrzyma nową nawierzchnię. 

Zostanie wybudowany nowy 
mo,t drogowy, zapewniają.ey po 
łączenie północnych dzielnic 
'Yar~7.Rw)' z Pragą. 

Długo uie milkną oklaski, gdy 
Przewodniczący KC PZPR o, 
świadcza, że rozpoczęta będzie 
budowa metra oraz całkow1cle 
zell'ktryfikowana w okresie pla 
nu 6-lctn il'go podmi~jRka 8k~ 
kolejowa, 

Warszawa otrzyma t,rzy dwor 
ce kolejowe: Zachodni i Wscho. 
dni - przebudowane i nowy 
Centralny na linii średnicowe,;, 
oraz zachodnią stację towarową 

ha Odolanach. 
Rozpoczęte zostaną. prace przy 

budowie nowego portu, jako pod 
stawowego urządzenia komum­
cji wodnej, związanej z dro,n 
WisIa - Bug. 

lIdami, spowodowanymi brakif'lD I już w bieżącym roku. Dlatego 
stałej, przywiązanej do zakładu trzeba poddać zasadniczej reWl 
pracy kadry, złymi warunkamI zji wszystkie składowe czynnikI 
jf.j rozwoju pod względem kwa. pro(',esu budowania tak, aby bu· 
lifikacji i kultury fachow?J, dować szybciej, lepiej i taniej, 
Z tym dziedzictwem musi obec- ('/-!Jacza to zwiększenie wyda.i· 
nie stanąć do współzawodnictwa ,ji'RC' pracy przy jednoczesnym 
z innymi gałęziami produkcji - Wj:"zym i racjonalniejszym wy· 
mu~i doścignąć irh poziom tech- kc!'z~'stariu siły roboczej i ma· 
niczny, ich gotowość do podej. t cri:::.ł6w Osiągnięcie tego ce:u 
mowania wielkich zadań, któle na~Ią.I,i(O może jedynie przez lep, 
postawiły przed masami pracuJą- ~7.ą., do>konalszą organizację ilU' 

cymi przeobrażenia społeczne. dowy. Jako całości przy uwzglęu 
M6wca stwierdza, 7.e świado- nieniu poszczególnych elemeu­

mogć l~go dojrzewa wśród robot.- tów t~go procesu budowy. W'Y­
n;.ków budowlanych Warszawy, o rlajność pracy można podnieść 
czym świadczy pr,zepiękny zry'?l tylko przez wprowadzenie i upo 
w ruchu przodowników i nOW.l. wszcchllienie współzawodnictw'l 
~orów w dziedzinie b-\downic- zarówno \IIdywidualnego, jak 1 

tw:l. Robotnicy budowlani Wat zespołow~go, przez najbardzh'j 
,~;,.r;.wy włączyli się do szlachet· racjonalllf! ol'ganizat'jQ pracy, 

masy pracownicze żyły tymi za.­
gadnieniami, bo tylkO wted~' ot­
dziemy mieli pewność, że nowa. 
stolica. rzeczywiŚCie odpowiadaC 
będzie potrzebom nowego ustro. 
ju pa1\.stwa socjalistycznego, bt­
dziemy mieli pewność, że olbrzy 
mi wysiłek naro<!u. b-1!lują.cego 
nowy ustrój, nie zostanie na tym 
odcinku wypaczony lub zmarno· 
wany. 

Wielkie zadanie 8z~cioletnie-

go planu przebudowy Wareza.wy 
nakłada wielką. odpowiędzio.L 

ilOŚĆ w pierwszym rzędzie na Ol" 

ganizację warszawską.. 

W spółzawodnictwo procy 
przyśpiesza przebudowę stolicy 

W walce o wykonauie planu 
rozstrzygającymi czynnikami lJę 
dą.: postawa ideowa, świadomość 
polityczna, nowy, socjalistyczny 
styl pracy, nieugi~ty upór w i)O­
konywaniu trudn(\ści i w wab~ 
o wykonanie planu. Bezpłodn~j 
nicości wrogów, niechętnej po­
stawie malkontentów i "wycz",' 
kiwaczy", przeciwstawimy o. 
grom naszych realnych osią.J· 
nię~, piękno nowych miast i o­
~iedli, porywające tętno twór. 
czego wysiłku nad podniesieniem 
materialnego i kulturalnego po­
ziomu bytu mas pracują.cych. 
\0\ ciągając do tego wysiłku sze­
rold~ rzesze bezpartyjnych i ::la. 
,iąc im możnoM wykaz~.,ia 
swych talentów i umiejętności, 
zdobędziemy sobie w nich wi".· 
nych sojunnikó'v w walce o re­
alizację wielkiego dzieła przpbu. 
dowy Poli,ki. Koniec roku ubieg 
łego i pierwsze mie.iące roku 
bieżącego przekonały nas, ;ak 
wspaniałe wyniki osiągnąć mogą 
nnsi robotnicy budowlani przy 
odpowipdnim prawidłowym po~ta 
wil'niu przed nimi zadania. przy 
wykor7.ystaniu tego wi~lo_tron­
nie sprawdzonego naT7.p,d7ia, ja­
kim je_t ~ocjalistyczne w~półza. 
lYodnirtwo. 

inżynierskie i architektoniczne. 
Należy je zatem otoczyć opieklJ., 
zapalić do wielkiego dzieła, kt~· 
re tworzą, i wielki~j fdei, ktO· 
r('j służ!}. . 

Ruch wsp6łzawodilictwa mu'J1 
zostać upowszechniony, muSi ob. 
ją.ć wszystkie bUdowy, wszystkie 
rodzaje robót 1 wszystkie kate­
gorie l?racowników: robotnikOw, 
techników, inżynier6w, architek. 
tOw. Warunkiem osiągnięcia te. 
go celu jest należyte zaopatrze. 
nie bud6w w zmechanizowany 
sprzęt i zracjonalizowanie pracy 
ogniwa kierowniczego procesu 
wykonawstwa. przez pr _idłow8, 
~7czegółowe, przemyślane przy· 
gotowanie budów. 
Budując pięknI!!, wspan1a.1Bzł 

niż kiedykolwiek stolicę, będz1e 
rósł. doskonalił Slę t kształcił 
dzielny lud Warszawy. 

MaRy pracujące Warszawy wy. 
kształcą i wysuną ze swych sze· 
reg6w nowa dziesią.tki tysięcy 
wykwa lifikowanvch robotnikOW' 
i majstrt5w, tech"nik6w i inżynie­
rów. lekarzy i ekonomist6w, ar. 
tystów i uczonych, którzy uczy. 
n~ą. nasze życie lepszyIJ? i pięk· 
l1JeJszym. 

obotnicze śródmieŚCie 
ośrodkiem 

. JlFgO wSpółzawodnictwa o chlub· przez za.st~pienie w możliwie ~Zt' Apel inicjatora ruchu i racjo­
nalizatora Krajewskiego podjęty 
7.ostał przez murarzy warS7.a W\. 
~ldch: porecklego, Rellgę, Sza~ 

kowskiego, Ptaszyńskiego, Mar­
'-~owa. Ale jut wkrótc'l równiet 
nn terenie całego kraju rozsz:e. 
r Z~'lo się w~półzawodn;"two I 

l1lurarz!' Grnca w Uiricu, Jaku­
rrwicz w Zl1hrzu, lIIajorovski w 
StnlowPj Woli i wielu innych 
I\'~'kazali. 7,~ ,tliĆ ich na spraw· 
no~~, dor6wnuj~cą RprnWnnŚ"1 
1l111f'fI"ZY war~7awskich. Nie po_ 
zostali w t~-lc inni pracownicy 
budol\lani, czego przykladem są 
'lsia~ni~eifl t~'nkarzy, zbrojarzy, 
";r"1i . indalntorów, Wb.czają. sip, 
nracownirv wszystkich dziahiw 
związiln:n'h z 'budownictwem. 
('o"az l>ad7.irj widoczny jes!. 
tw6rczy wysiłek inżynier6w 

Id r rownikt5w budów. 

:!lIasy pracujące Warszawy CZQ 

wać będą., aby nasze centraln'3 
in~tytucje państwowe, które ~ą. 
m67.giem i ~CTcem Polski, praco. 
I'<',al! coraz lepiej, coraz spraw. 
meJ, IIby wyzbyły się resztek 
hiurokratyzmll i bezduszności, 
ahy służyły ofiarnie sprawie pro 
stego człowieka, człowieka pra. 
cy gospodarza Odrodzonej 
Polski. 

ne miano prZOdującego oddz1a.tu roldm zakresie wysiłku mięśn. 

k 
'

bohaterskiej polskiej klasy ro. ludzkich pracą zmechamzowan'! 
U tury 110tniczej. go sprzętu, przez użycie na 0'1 

.Mówca wskaZUJe następuje, -.J gmach Filharmonii Warszaw. 
nowa Warszawa, stolica pań· skiej. Powstaną dwa. nowe tea· 
stwa socjalistycznego, zamia~t try dla dZleci i młodzieży, dwa 
dawnego, przypadkowego zlepku nowe kina centralne 1 dwanas· 
budynków, składającego si~ !la cie kin dzielnicowych oraz no· 
pstrokaty. kosmopolityczny o- wa wytwórnia filmowa. 
braz mIasta kapitalistycznego, Przewiduje 8lę radiofonizację 
w którym chciwość i spekulaCja o~iedli podmiejskich oraz budo. 
zag'lbiła piękno, otrzyma pięli. wę gmachu Polskiego Radia. 

Dopiero socjalistyczne plano- dowie znormalizowanych elemen 
wanie gospodarcze ujawniło nam tów, przygotowywanych fabry~6 
IV calej pełni rozwój życia go- nie. Pozwoli to na wyelimino­
spodarczego i kulturalnego m!W wanie w dużym stopniu pomo.; 
pracu.~ąrych. ~ez. g,runtownej ruczych rob6t kt6r~ pochłaniaJa 
przennany w dZledzlme wyko, ' . ., 
uawstwa. budowlanego nie podo. nieprodnkcyjnie wielkie Iloś,!1 
łamy ogromnym zadaniom. A \lc nnego matrriału, jl'lk np, dr!>. 
przełomu tego musimy dokona~ wno. 

. Pla~ rozbudowy Warszawy 
Dla Jest planem, kt6ry jedno. 
st;-onnie uwzględnia. potrzeby 
mla~ta. Warszawy, żądają.c tylko 
ze strony kraju świadczeń dla 
fwej realizflcji. Plan ten Jest 
planem budowy Warszawy_ 
stolicy państwa socjalistyczne. 
go, stolicy, która promieniują:: 
i oddziaływując na cały kraj, 
przyśpieszy i uwielokrotni twór. 
c~y wysiłek budownictwa lIocJa~ 
hstycznego w naj odleglejszych 
i najbardziej zaniedbanych dzi~l 
:licach i zakątkach. 

ny wyraz. znamionujący nową Dla umOżliwienia zwiedza.n'u 
epokt prawdziwego humanizmu, ,tolicy przewiduje się budowo 
epokę praw człowieka pracy. nictwo odpowiednich hoteli mieJ­
Dlatego w planie G-letnim przd' skich o charakterze turystycz­
widziane jesr rozpoczęcie na wiel nym. Ruch sportowy otrzyma bo. 
ką. skalę nowcgo uksztaltowauia iska szkolne, przystanie sporto­
(,ródmieśeia. Odbudowany zosta- we nad Wisłą, Dom Sportu i ha­
nie historyczny Zamek, zbudu. l, sportową. Przygotowana .1io· 
wany nowy Ratusz. Powstame stanie budowa stadionu olimpIJ. 
jeduolity zespół placów w śród- skiego. 

Przebudowa Warszawy-sprawq co/ego 
narodu, co/ej klasy robotnicze;, 

sprawq na)z~i Part;; 

mieściu, połą<,zony odpowiedlllo Dzięki znacznym inwestycjom 
po~zerzonyl11i arteriami, gdG.e Warszawa, słabo wyposażona w 
tętnić będzie całą pełnią bogate, zieleń przed wojną, otrzyma .v 
wielobarwne życie. W śród mil" granicach miasta 1.100 ha no­
śeiu powstaną: gmachy kultury. wych terenów zielonych, co sta· 
gmach Biblioteki .rlarodowej, nowi przestrzeń ]5 razy więksl.ą 

centrale Zwią.zków Zawodowy-:Il, od powierzchni Parku Lazloll­
wielkie hotele, szereg central ty kowskiego, W całym warszaw. 
Cla g05podarrzego j publ1czneg? skim zespole miejskim przyrOci' 
Całkowicie odbudowane zostaną J teren6w zadrzewionych wyra"i 
gmachy Teatn Wielkiego ' <ię cyfrą l!lOO ha, 

Podobnie jak w wykonaw­
stwie budowlanym odrol,l~ 
musimy zaniedbania na odcinku 
form architektonicznych nasze­
go budownictwa. W formach 
tych znajdują. jeszcze wyraz po. 
zostałości burżuazyjnego kosmn­
polityzmu, przejawiającego si~ 

w architekturze w postaci wznoJ 
nenia bezbarwnych, pudełkowa. 
tych domów, w po~taci bezdns7.­
neJZo formalizmu. Nasi architek­
ci w więks7ym stopniu winni ll.9.­

wiązywać do zdrowych tradyCJi 
naszej architektury narodowej, 
przystosowując je do nowych 
zadań i nowyclt możliwości wy. 
konawczych i wkładając w me 
nową, socjalistyczną. treść. Roz­
drobnione tereny 'Narszawy 
przedwojennej, pociętej granic:l.­
mi własności prywatnej. nie da· 
wały sposobności rozwini~cLa 
większych założcń przestrzen. 
nych, 

Klasa robotniczo-wykonawcą pokoź­
nego programu przebudowy W'orszowy 
Prwwodniczący KC PZPR ~fa 

will. następnie pytanie, kto tlę­
dzie wykonawcą tego potężneg') 

programu? Wcielać go będzie w 
życie - oświadcza - klasa rry­
botnicza stolicy. Wykonawcą. IJ~' 
dą pracowllicy budowlani, inży_ 

nierowie i technicy budowlani, 
pracownicy poszczególnych dzif" 
dzin rz('mjo~ła artystyrzn~go, ur 
baniści. architf'kci, k01\sfruktv 
rzy i planiści. Od i('h postawy. 
wysiłku, intuicji i energii twOT. 
czej, od ich metod pracy, Ich 
sprawności, talentów organiza 
cyjnych i artystycznych, od ien 
ofiarności, zapalu i patriotyzm'l 
zależeć będzie realizacja teJo 
olbrzymiego programu, zależe~ 
będzie wy~ląn 't(1li('y Pol~ki Lu 
dowej, 

Mówca podkreśla, że ogro;n 
zadań, stojący.~h przed budow­
nictwem, wYJllagać bedzie w ti 

roku planu okołó 3,5.krot ule 
",iększego stanu zatrudnienia w 
budownict.wie, aniżeli w latach 
największej pnedwojennej ku­
niunktury budowlanej, a łączJl'r 

wyniki rzeczowe przekroczą w\ę 

cej, niż. 4-krotllJc wielkość L1"j Możliwości te otwarł dopiero 
wyższych rocznych wyników bu. u~tr6j, w którym System gospo­
duwnietwa przedwojennego. W darki planowej stworzył podsta. 
7wi:p:k1J z tym Przewodnic7ąr') I wt do, osią.gnięeia prawdziWie 
KU PZPR stawIa pytanie, ,jaJ, harmomjnego, wszechstronn~g" 
jest<,śmy przygotowani do pOC1 rozwoju narodowej kultury ar-
jęcia tego wielkieg dziola. chitektonicznej. Dziś przebudo. 

W naszym budownictwie wa, a w~ęc. kształtowa~ie War 
przypomina mówca _ ciąży .je 5z,awy, me Je~t pr~edmJOtPm ży' 
szcze spuŚCIzna zacofania, oddzl'~ w.JO~owe!-t0 ?z.lałama,. które da~. 
dziczona z ustroju kapltah tFz.. nJeJ naJle~l('J odpowJadało ~gOl. 
nego. Budownictwo stanowiło L" s~ycznym w.ter.esom garRtkl po ­
niedbaną. gałąź prodqkcji naJ- ,<lI1Claczy, dZ1Ś Jest to sprawa ca.­
bardziej podal ną. ua wpłY":y k~ t~go ,narodu, całej klasy robot­
pitalisty(,znych ' wahań 'kryzy~o nl('zeJ. sprawa naszej Partii. 

wych, o chronicznym niedor07.. {nwp~tycje budowlane' stano_ 
woju w dziedzinie sprz~tu i u wią j~den znajtrwalszych przo­
rze.dzeń. Walczyło gno z trudno- jawów działalności człowieka. 

Wpływają one przez swą. długo­
wieczność na kształtowanie ,;ię 
życia następnych pokolel'!. Są 
,,-i P, c czynILikiem, tworzącym ;"1 

wicIe lat ramy przestrzenne wwl 
kich zbiorowiKk ludzkich, a tym 
~am.l'Ill ~I} ważnym el~mentl'm 
• klado\"111 kultury narodu. 

Musimy pilnować, by wreali· 
zacji każdego przedsięwzięCIa 

walka klasowa znajdowała swój 
właściwy wyraz, by efekty, 051ą. 

gane z każdej inwestycji, służy. 
ły coraz pełniej i coraz lepIe] 

Wszy~tkie te faMy wykazują. 
jak wiplkie mo7.liwości prodll"­
r~'jne tkwią w klasi€' robo b.' 
rzej. wyzwolonrj z pęt wyzys_ 
ku kapitalhtycznego . 
Pokazują nam, jak wspania­

łym prarownikiem jest uświado­
miony polski robotnik budowla. 
n,V. 1\'1, prz:-k)adzie odradzająeej 
się Warszawy widzim,v równiet. 
do cz('go zdolne są nasze kadry 

Przodującym ośrodkiem nasze. 
go budownictwa. socjalistycznep;o 
jest stolica naszego kraIu _ 
Warszawa. . 

Nie wolno nam jednak budo­
wy stolicy uważać za zadanie 
oderwane od całości budown1e. 
twa w kraju i od cało~ci n~.$zych 
zadań. politycznych i gospodu. 
czych. 

interesom mas prac'\j~cych) by Odbudowa ,. rozbudowo wkład 
miliony metrów sześciennych 

wznoszonych domów Szły w piel'· P I k d d' I k 
wszym rzędzie na zaspokojente O S i O Złe a po oj U 
potrzeb mieszkaniowych robotm- Odbudowa i rozbudowa War- \ TOWARZYSZE! 
ków, by nowe szlaki uliczne, szawy i innych miast i osiedli UCZYŃMY WSZYSTKO, A. 
nowe place, nowe gmachy pu. naszego krnju jest na.~zym wkla .BY ODBUDOWA I ROZBUDO. 
uliczne wyrażaJy treść i wlet- dem do pokojowego dziela, do WA WARSZAWY STAŁA S~ 
kość nowego ładu społecznego, wydobycia wartości naszej kuL DUM4 i CHLUB4 KAżDEGO 
nowej socjalistycznej ojczyzny. tury narodowej i ich najpięK- POLAKA, UCZYl!irMY WSZYST. 

Dlatf'go Partia nasza musi wy- niejszego rozkwitu, prześcigaJą.- KO, ABY MIASTO NASZE 
powiedzieć się nie tylko o tyen, cego \}'szystkie nasze osiągLli~. PRZODOWAŁO \,7 WIELKIM 
co i ile bQdzie się budowało w cia, a tym samym do podniesIe- DZIELE WYKONANIA PLA. 
Warszawie, ale również jalt, nia kultury' narodów innyelL NU 6-LETNIEGO, TAK JAK 
gdzie i dla kogo. Dlatego PartIa W tym dziele, kt6re zarazem KIEDYś PRZODOWAŁO W 
naRza musi podjąć zdpc)'dowan:~ jeSt jednym z odcinków walki WALCE Z HITLEROWSKIM 
walkę o nowe oblicze naszynb o umocnienie pokoju, nie jestes N.t1.TE:ZD:ZC4, 
miast i o~ieuli, 8 przede wszyot. my 03amotnieni. Tak. jak my, TO BĘDZIE WIELKI 
kim ~tolicy. Musi przyciągnąć Zwią.zek Radziecki i kraje de. WKŁAD NASZEGO POKOLU. 
do tej walki cały aktyw partYJ mOkracji l-'dowej wkładają swOj NIA W DZIEŁO BUDOWY 
ny i poprzez niego naj3zer~zc wysiłek w pokojową odbudowę SILNEJ, ZAMOżNEJ, SZCZĘS. 
warstwy calego Społeczeństwa. straszllwych ran wojennych, 1 LIWE,J, SOCJALISTYCZNEJ 

Trzeba 'sprawić, by każde lICl tak jak my przeCiwstawiają Się POLSKI. 
we założenie wa"'za\Y~kie, ka,~ wszelkim próbom wzniecenia no- TO BĘDZIE WIELKI NASZ 
ne nowe o·ienlp mieszkalne, kak wej awantury wojennej. W teJ WKł,AD W DZIEŁO BUDOWY 
da nowa f~ bryka, każd,V nowy ~igantycznej, twórczej pracy 'LEPSZEGO JUTRA, LEPSZE. 
gmach - Rtały się bliskie pra- GO. SZCZĘśLHVSZEGO śWIA-
cUJ-.ceJ· ludności Rtolicy i całego rosną codzie1\. siły obozu wolno-" TA - WKŁAD GODNY BOHA. 
kraju tak, jak to się stało z tra_ ści i pokoju, niezwyciężonego 1'ERSKIE,GO LUDU NASZEJ' 
sa. W-Z. Trzeba. sprawie. oyobozu bUdOwniczych IlOcjaliznl1:. UKOCHANEJ WARSZAWY. 
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Bitwa 
J<;!den leżący na ziemi 

Krzyżak rozpruJ: nożem 
brzuch konia, na którym 
siedział Marcin z Wrocimo­
wic, trzymający wielką, 
iwtiętą dla wszystkich wojsk 
cJlorągiew krakowską, z or­
łem w koronie. Rumak i 
jeździec zwalili się nagle, a 
wraz z nimi zach'W'iała .się i 
padła chorągiew. 

W jednej chwili setki że 
iaznych ramion wyciągnęło 
~ię po nią, a ze 'wszystkich 
pIersi niemieckich wyrwał 
się krzyk radości. Zdało im 
się, że to koniec, że strach 
i popłoch ogarnął teraz Po­
laków, że przychodZ'i czas 
klęski, mQrda i rzezi, że 
już uciekających t y l k o 
przyjdzie im ścigać i wyci­
naćl Ale tu właśnie czekał 
iC;h straszny i krwawy za­
wód. 
Krzyknęły wprawdzie z 

rozpaczą, jak jeden mąż 
wojska polskie na widok pa 
daj ąoej chorągwi, lecz w 
tym krzyku i w tej rozpaczy 
był nie strach, ale wściek­
łość. Rzucali się jak lwy roz 
żarte, ku miejscu naj strasz­
niejsi mężowie z obu armii 
i rzekłbyś, burza rozpętała 
się koło chorągwi. Ludzie i 
konie zbili się w jeden wir 
potworny, a w tym wirze 
śmigały ramiona, szczękały 
miecze, warczały topory, 
zgrzytała stal () żel'azo, łos­
kot, jęki, dziki wrzask wy 
rzynanych mężów, zbiły się 
w jeden przeokropny głos, 
taki, jakby potępieńcy odez 
wali się nagle w głębi pie­
kła. Wstała kurzawa, a z 

'p e ct ret 

pod 
'C . tS 'b_=C··'.'·: ., tła 

Grunwaldem 
... Bi twa zamienia się w 

rzeź i pościg. Kto nie ch~iał 
się poddać, zginął. Wiele by 
wało w owych czasach Zła 
świecie bitew i spotkań, ale 
n~kt z żywych ludzi nie pa 
miętał tak strasznego po­
gromu. Padł pod stopami 
wielkiego króla nie tylko 
zakon krzyżacki, ale i całe 
Niemcy, które naj świetniej 
szym rycerstwem wspoma­
gały oną przednią straż teu 
tońską, wżerającą się coraz 
głębiej w cialo słowiafts.kie. 

Z siedmiuset białych pła 
szczy przodujących jak wo­
dzowie tej germańskiej po­
wodzi zostało ledwie piętna 
stu. Citerdzieści przeszło ty 
sięcy ciał leżało w wiekui­
stym śnie na onym krwa­
wym pobojowisku. 

Nr 1st 

" 

Pociąg mlc.nit! przez barw- Wstdwaf śpiochu I Ale teł 
ne pola, to znów dla urozma- spałl Już dwie aodzi,ny po po 
~:::enfa zanurza sie w czarow' budce, i jeszcze nas murzy­
nej zieleni lasów. Koła dud· nami nazwałl Dziwują s;~ 
nią rytmicznie po dżwięcz- koledzy wQlk6ł Maciwsia. A 
nej stali, a za dłuqim wężem Maciuś ' przeciera zaspane 
wdqon6w bieqnie lśniąca oczki, trze z zafrasowania 
smużka szyn. pwwą' czuprynkę i myśli z 

Przyjemna jest jazda po· żalem że to był sen. Przecież 
ciągiem. Z okien wagonu on je~t na obozie haroea-­
można be2. końca i bez 'lnu- skim, nie w Afrvce, Dziś bę­
żenia obserwować coraz to dą pomdqać starszym kole­
inne, ciekawsze widoki, zu·jgom w rozbijaniu nami?tów, 

, .. Dwadzieścia dwa naro- pełnie ldk w filmie. Parowóz 
dy uczestniczyły vi tej wal- dyszy .s ;wymi klebami pary, 
ce Zakonu przeciw Pola- meznosny zar bi le z o,warte­
kom, a teraz pisarze kr61ew ~o pdlen:ska Wyqlada ono, 
scy sp isywali jeńców, któ-' lak. pa~~rzcza. oqn : st~Qo potwo 
rzy klękając przed majesta- ra , kton' zarloczD1e, połyka 
tern, błagali o miłosierdzie łopaty węqla P~ l acz lest t~k 
i powrót za okupem do do- sa.mo czarny. lak parow:J'Z. 

1< 'ed y rzuca łopatą węąl€'l 

a on tu sobie w na ilepsze za 
sypia. Dalej do mycia, I Ma­
ciuś prychając wesoło plusz,. 
cze się w przyjemnej zimnej 
wodzie. Po śniadaniu zucny 
z Maciusiem poszły pomaqać 
drużynie harcerskiei usta­
wiać namioty. Jakiś wysoki, 
ryży drybla.s polecił im przy 
nooić sznurki do namiotów. 
Maciuś był oburzony. 

mu. b ' yszczą jeqo si ~ ne ",pocone 
Cala armia krzyżallka 'prze ramiona 

stała istnieć. Pogoń polska Wszystko wokół iest C7ar' 
chorągwi przybyło we dwój chwiać się i ustępować. Tu zdobyła ogromny obóz krzy n€' . Maciuś tEŻ iest cZdrny, 
nasób sił u żołn, ierz".'. . Ii. ów. dzie wyp.adał ze skrętu p 1 'e do 'laciu 

- Co, ia nie potrafię usta­
wiać namiot6w - mówił do 
swej qromadki - mv wszys­
cy potrafimy, niech nam da­
dzą namiot, to zaraz ustawi­
my. A tutaj każą sznurki no 
s i ć - dodał rozżalonym glo­
",pm. 

.T żacki, w n ;m prócz niedoblt OCląą przy6 al, I ' . 
A N iemcy, bIci bez mlło- , j a kiś zagramczny rycerz z sia bieqną chłopcy , też czar. 

sierdzia, bez wytchnienia" twarzą zbielałą ze strachu i ków, nieprzeliczoną i10ść ni , pewno murzyni. myśli 
bez takiej nawet przerwy, I zdumienia i uciekał w zapa- wozów, wyładQwan vC'h pę- Maciuś, qdzie ia iestem, chy 
jakiej piersiom trzeba . dla ' mi ~t~niu, gdzi~ go niósł nie- tarni na Polaków i w;nem, ba w Afryce. A czasami coś 
złapania oddechu, parcI ze mnie) przerazony rumak. t na wielką krzyczą, chwytają Mariusia, 
wszystkich st.ron naciskani, Większość białych płasz- przrgo owanyZ? t . nodrwcilją w f!óre Maciuś 
rażeni nieubłaga~ie ciosami czów, które na zbrojach no ucz ę po zwyC ! ęs WIe leci ~dzieś w dół, długo I... 
m ieczów, siekier, toporów, sili bracia zakonni, leżała na I (WyJat..k 't p()wl~ścl .. Kl"1yia- hec! wylądował na podlo-
maczug, poczęli znów z:emL . cy" Henryka. S!enkiewi('.za..) Me. 

I zaczęli llosić /Sznurki, den 
k.awie spoqlądaiąc, iak n3 po 
lanie podnosza się coraz to 
nowe kwadraty zielonych na 
miotów. Maciusia jeanRk 

niej wypadały tylko oślep- - Jak dobrze nam zdoby­
łe z przerażenia konie bez WdĆ qóry i młoda piers ią 
jeźdźców, z krwawymi oczy chłonąć wiatr-śpiewa wiara 
ma i rozwianą dziką grzy- . , 

trem paski wrzynaią si ę co· wciąż korciła ciekawość. To 
raz qłębiei w ramiona, nie 
pornaqa nawet chytrze podł­
żona pod rzemień chustka 
Ciężar coraz dotkliwiej do' 

podchodzi! b liżei, Goriac1i" ł 
p~lcem napięte sznurki, 'czy 
aby dobrze ndciąqnięte, cmo­
kał z podziwem przy wyso­
kich hen w qórze pod my-

wlokąc SIę w temPIe marszu 
w~ , 

Lecz 'trwało to krótko. Ni nocneqo (2 km na qOdZlllę), 
jeden Niemiec nie wyszed~ piaszczystą droqą pod takiż 
żywy z tej burzy, i po chWl wzqórek. 
li powiała mów nad pol- Z tym wiatrem to też tro· 
ski,~ zastępami odbita ch.o- chę p.rzesady, ani jeden li-
rąglew, WIatr poruszał Ją, . . 
rozwinął i rozkwitła wspa- stek na drzeWIe Sle nie poru 

:eqa. mując płótno namiotu, masz-
Oczy, utkwione w plecak tÓw. mrużył z mina wi€"lkle­

są.siada, podnoszę zwolna ku ~o z~awcv lewe ~ko. bada­
ląc pIonowe ustawIenie masz 

~órze i... rado~ć. zapala ~ tów. Tak, wszystko bylo do-

niale, jak olbrzymi kwiat, S7a, a w powietrzu to można 
jak znak nadziei, jako ~nak jajka na twardo qotowaL ką 1:100.000 z uwzqlędnie- tymczas~m ostatnie zapasy 
gniewu bożego dla Nlem- Pot wielkimi kroplami spły' niem wszelkich potoczków, wilgoci kropelkami potu ula 
có~, a zwycięstwa dla pt>l- wa po qrzesznych ciałach łącznie ze ściekami. W gar- tniaią się z naszych spraqnio 
sklch .rycer.zy . .,' pokrytych centymetrową dle ięzyk, niby qabka, wchła nych ciał, Noqi leniwie po 

kCałek,woJstk? mfPowl~alode-Ją warstwą kurzu, żłobiac sObiellloia każdą odrobinę wilgoci, ruszają się w sypkim piasku , 

nich wesołe ogmkl: słońce sle brze zrobione, tylko ... tyłko 
j€' ulewę złotych promieni, a jeden maszt był trochę po­
kurz wzbijany kilku<lziesię· chylony, Dłuqo Maciuś cho­
ciu parami butów wiruje dził wokół nieqo. pochylał 

się, mruczał . niezadowolony 
nad qłowami, iak złoty pył - biszkopty. masztów stil-
Zdaje się , że to przyroda wio wiać nie umieia. Hal -więc 
ta nas, którzy przyszliśmy ja, Maciuś , pokaże iak się 
tu, by ją poznać bliżej, i spę prawidłowo stawia maszt o rzy lem rlU u I u , k 

rzyło z taką zapamiętałością głębokie bruzdy. Gęby wy- nie zważając na nasze per' Waqa plecaków POWlę sza 
w Niemców, jakby każdej glądają, jak mapy z podział- swazje o przydziałach, A się z każdym przebytym me· 

Podpa rl się z cały ch sil, az 
dzić wraz z nia trzy dłuqip mu buzia poczerwieniała z 
tyąodnie. Las śmieie s ię do wysiłku. Jeszcze raz ieszc'1 e 

. 190- f b • pr ypatrywal SI'ę tym 'marsz"z nas zielenią, ptakI' wesoło - sapie Maciuś - idz:e -Był to właśnie czerwiec, ,j Zel""'WCO'1fe z ~ _. 
roku. Z majówki spod Łagle.v-.. o-e kom, pomyślał, że pamiętają one świerqocą .. : mruczy - hooopl - poezlo. 
nik wracało kilka tysięcy robot. ~ rewolucję 1905 roku, że pamię· Na polanie ieden wi€'lki 

t . k' .. , 'Jest nam jakoś dziwnie ra z l' elony qrzyb naml'otu sl' adł ników łódzkich . Naraz na Balu- lOohończenie j aH cars le WięZienIe, ze. wy. 
h dl ' . h arscy sie ' rzeźbiły je długie miesiącE' wię· dośme" . Przecież iesteśmy miękko oa ziemi. iak balon 

tac napa I na niC c . tet SDKPiL wydał do robotnikó',v I robotników, Przy tym robotnicy ziennych rozmyś1ań nad spraw~ już na obozie I vVyrwaliśmy przekłuty szpilką. Wielki 
pacze i policja, strzelając w bez. odezwę. Stefek doskonale parnię- mieli bardze malo broni. d I Ik k k d" ł ' d k ł 
bronny tłum. Od kul ich padło 9 robotniczą j a sza wa a, prowa się z monotouneqo trybu ży- rzy po mos Sle o o a, 
robotników, kilkudziesięciu bylo tał słowa odezwy, które wiecze., Rozpoczęta ostra walka nie dzona aż do zwycięstwa.' cia mieiskieqo na pełne trzy wszysry zbieqli się no nie-

rem z powagą i grozą w głosie wróżyła zwycięstwa robotnikcm, Późno zasnął Stefek tego wie sforn€'qo namiotu~ Chłopcy 
rannych, wymawiał dziadek: Oddzlaly WOjska strzelaly w ull- czoru. tygodnie, aby poznać żyd" - z<lkome'nderował c1rużyno 

Robotnicy carskiej Łodzi roz. "Na ulicę, bracia! Niech na ce, w okna domów, robotniCY 'd wsi, włączyć nasz" pracę do wy , mU6imy u"'tawI'Ć go .le-
I 'k I . l' d' ł Rankiem następnego dnia. I 1c '+ " paczę I stra] WZlę I u zla w cześć poległych w piątek, 23 zza barykad, z bram domów k ł h d ń . ki b piel', żeby nam WI' o.r~l· fa-

b· do szkoly. Stefek roczy tymi nowy c za a . la e na o o 't-'-manifestacy jnym pogrze le za- czerwca staną wszystkie fabry. strzelali do wroga . kir:h fiqlów nie płatał. A Md-
b t h P h . l h samymi ulicami, na którycn .zie podejmiemy w ramach i yc. o poc owamu cz erec ki i warsztaty. niech usianie - Dwa r:lni trwały nasze zma- ciuś , w pierwszei chwili po-
' h b t ' 1 • kl' przed 44 laty lała się krew ro. . H k" SI 'b polskic ro o ni <ow o aza o Się, wszelka praca, niech Łaml ze gania z wOJ'skiem cara - przy. naBzel arcers lel uz y rzuł się bardzo nl'eszc'Zęs'lI-.. b t . botników, szedł ulicami, które w te ciała zabitych pięCIU ro o m· wszelkie życie, niech ustanie pom l nał opowiadanie dziadka Polsce wy z takieqo obrotu sprawy, 

d k h ł d k· 1905 roku żyły walką. rewolu. ków ty ows ic wa ze cars le wszelki' ruchl" Stefek - Dwa dni żyliśmy '" właśc,',,· u dk o 
d · h I b c .ją, tak, jak dzisiaj żyją zwycię· . Jak dobrze . nam ro " NIe pa u. p C7em ukra kiem same poc owa y, o· Następnego ranka rozpoczęła prawdziwą, otwartą rewolucj~ z \I;'E'lką " b sk t 

jąc się manifestacji. się trudna, ofiarna walka robot. Po bohaterskich zmaganiacll , stwem i bohaterską pracą· wielkich szczytach wrarać w :,zr., ~~ Pró~~!:~łla s:e ~VCj~z:: 
Natychmiast odpowiedZieli ro_ nika łódzkiego z wojskiem po klęsce. w Łodzi ogłoszono D z iś ulice i fabryki wyd~ly mil doliny w proqi swe Przy ja' h..,ć spod namiotu . W końcu 

bot nicy na nową prowokację· obrońcą fabrykanta i cara stan wojenny. się zupełnie inne niż wtedy, gdy dół jasne twarze witać _ zZ:l'iaoeqo i niero wvstr""'70 
Stefek znów widział pochody Robotnicy stawiali. barykady - Strach pomyśleć, co ~ię ie w:dział. nie znając Ich historii. płyną c;łowa piosenki harcer. neqo wydąqne!i dnlhnw;e 

Nad wl'eloma tysI'ocami gło;w na ull'ca.'ll , Dziadek mówił. z' e wtC'dy działo , FabrykanCI odrla . DZiś zdohi! je w oczach Stefka ł' m'ot 16 
~ v k l t d skiel', Szereqi nikn'" wśród 'r.e 'lWil ow na I .0Wf'OO p . ludzkich wznosiły się czerwone było mnóstwo barykad na ' Piot r wali robotnij<ów w ręre policji blask dawne j wal i ru ira. ... t ni:! 10 była dopler0 seTlsa-

I czarne - żalohne s7.tandl1rv , kowski!'), Dzie'nej, Zielonej, fI\i. Wycliwano rohotników z fabryk dość pracy rlla robotniczej wlas. drzew, a echo wciaż niesi€' .~jd' M,l"'e tutai teao moca­
Olbrzymi pochód krocz.ył Piotr. kołajewskiej, 'Promenadzie. Ro- i mies7kań i zapełniano nimi wię nej ojczyzny. dla wszystkich 'u. srowa piosenki hen, wysoko r7a który zwalił nam n<\­
kowskę· t nagle z bocznych ulic kicińskiej szosie, Przejazd. na zienia . Stracili~my wtedy wi",l!! dzi pracy w całej Polsce. pośród koron sosen i świer. miot" - wykrzykiwali. po-
wypadły oddziały wojska i koza. Cegielnianej, na Starym MiE'śde najbardziej bojowych towarzy. Jak błyskawica, przebie~~ k' l':1iole" - wykrzykiwrlli po-
kÓw. i na Innych ulicach. Było icll szy I ja - mówił dziadek - przez ~Iowę chłopca myśl ' lód.? ow... kbdając się ze śml€'ch11 

W'lisko i kozacy strzelali do wszystkich razem więcej nil 'i() nie uszed.łem zemście fahrYk3M. \pracu je. Lódź zwycięża w nowei Na drodze wiru ie złoty ChtOPl y . 
tIumów, cięli .. !ah1ami nieuzbro.\ Ale barykady t:. ułożone 7 nie. til I mni!' uwięzili: walC'e, w .. wym o<;tatnim hojlf- pył, I Maciuś zo;;ti'lł on feCTO 
jonvch rohotników. trwałych drew!1l<łnych pr7. Pdm iO: Stefek wid7. i ał poorane zmar· o sor.i~Ii7.!Td I Jurek dnia na obozie V-~;',a;.,. ..... 
Na~teone"n rlnj" ł ńrl7!l-j K"mL łów. nj~ mn .. Iv rlohn A r.hronIc szczk~mi 1'7.oło dl.iadka. Gdy iofia Sil wińska _.n._ W.aIi"1..dIIliotem. 
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Przl.liaźri robotniczo-chłopska. Czego dokonaliśmy w ciągu 5-ciu lat 
Serdeczna pomoc ' i wzajemne zaufanie umacniajQ współżycie OAwi~~~'!!k~n~n!~~!!di~!:~~O!:"a!y~:~~ 
Rad"'s" wye"lelll' k ł" ł· . d ""k"" d W"lk " de polepstJenia. i usprawnienia jest nowcllcią dla m1eszkal1ców Ale elek·tryczność t() nie tyl. 

IW 113 bZ a za oal ·"we DIana) WOJ I o I oWle precy grom8idzkich organów ad miasta - przyzwyczaill~y się ko oświetlenie i. radio. Ene.rgia. 
. Ił już do tego. DObrodzIejstwa elektryczna świadczy także o 

SZeroko rozpowszechniony ruch ~oścl miasta ze bezpośredniego zbliżenia. Robot mini8iracyj.nych, orga.niza.cji po prądu elektrycznego zaczynają rozwoju nOWOCz,e3nego życia, o 
W1!ią. przybiera wcią.t llOwe fOinllY, które na.rzuca mu pra.k niey "we-Jnianej dw6jk.i" trSJk_ lity<nnych i społ~znych. natom1lU!t oceniać tera. również pozLomie t6chniJrl 1 uprzemy. 
tyka i doświadczenie załós fabrycznych. Cenn, zdobyczą . tuję. 8W8 wyjal.dy do Wilkowlc Ka.t~ odwiedZiny - mówią tys1l!!Ce , zelektryfikowanych ! słowienia kraju. Energi.1. elek-
załogi PZP": nr 2 w d~iedzinie ruchu łączności jest stwo_ jako miłą., azara.zem pożytecz t own-rz)"Sze z Wilkowic, są. dla tryczna znajduje w naszym ży_ 
rzen!e właśclwej formy zbliżenia robotników do ich wsp61_ ną rc uywkę, dają.cą. im wypo_ nu nie tylko rozrywkI} i tró- ciu coraz barcbiej wszechstron. 
braCi - drobno 1 średniorOlnych chlopów. Za.rzucono całko cZY'nek, a, równocwśnie sprawia dłem radości, ale równi~ż daj!} PrOdUi«}a (lfJłfOi1 elPktrgrme) ne zastosowanie.. I dlatego 
wic~e dawne oficjalne metody ł=teznoścl, polega.j:y:e na OT_ ję.cę. wielkie i szczere zadowo- nlj.m pomOC VI naszych codzien sV-- .... - Cll/M wzrcst produkcji tej ene.rgi! 
gam.zowaniu aztywnych zebra.1\ 1 wygłaszaniu g6rnolotnych lenie, dzięki widoc7l11ym wynL nych, gospOda.llIkl.ch kłopota.ch. __ świadczy o naszych osiągniV-
przemówień. Dziś robotnicy ,;wełnianej dwójki" swobodnie kom udzielonej pamo-cy. Wiemy, że pomoey swej udzle_ Ciach we WSZystkich dz1ed.zii_ 
przyj'9żdżają do WSi Wilkowice, jako sta.rzy, 'dobrzy przy' lacie bezinter6.90W'Ilie, po-wodo- nach życia.. 
jwole. Powstało bliskie, rodZinne Jakoby współżycie. * • • wa.n.i chęcil} szybsaego zbudowa Podnieśliśmy produklcję ener. 

Gromada roześmi.anych, we~o rzędach i i~l!tyt1l!c;}ach , interesu N a puszystym., zielonym tra,_ nia aocja11ml.u na W1!1, i r:& to git elektrycznej w przeciągu po 
ł ych wilkowicza.n, d'zieci, ją &ię pracą sMnol'Zą.du, funk- wniku rouiMlL się wok6ł jesteśmy wam głęboko wd!7:ięe~ w()jennych 15 la.t przeszło VI 

llJło dz i ~ży i ~tars<zycb. wita Ta_ c.i'onowa.n '-em Zwią.zkl1 Sa.m,po_ po wspólnie spo'żytym obiedzie, ni. dwójnasób w porównaniu ze 
dośnie nasz wóz. Z1lje.żdżają.cy mocy Chłop~kiej, ~ółdZli.elnlą. mies:z;kańry Wilkowie i robot- * • • sta.nem sprzed wojny (1938 r.). 
prwd gIDa.ch szkoły pod~tawo_ gromadz.ką.. N& xddym kroku n;iCY 1.: PZPW nr 2. Ma.my do łł a mdll10kręgu '" pnrpuI"O_ Plan 6-letni przewiduje, że w 
vroj w Wilkowica~h. Następują wspieraj!} ebł ' p6w 8"Vym do_ om6wienia waLne sprawy - wym blasku za.chod.ząeego roku 1955 VIYllrodukujemy 17,9 
wzajemne, serdeezne ~rzyw :<to.- świ'lldczenioem, wi&demoścrill.mi i mówi tow. Derewenda, s;ekre_ słońe.a. czerna'ł się sylwetki ko- (słownie, siedemnaście i dz1e. 
zda, szcze<re opowiadanie o tym, c-nergią świaMmyeh boj-owni- tarz pod~tswowej o.rgruniza.cji mi'Ilów Lodzi.. Rozśpiewsny, więćset milion6w kilowatgo. 
eo w ~jągu ubiegłeg() tygodnia ków o !ocjali?In. PZPR "wełnianej dw6jki·.·. gwarny w6z "wełnianej dw6j_ dzin) , cZyli cztery i pól raz. 
zaszło w WHkovd.eaeh i w .fa_ · Wiele r6żnych ""'ra", omawia ki" mk.nilll szybko po kamie.nt_ tyle, co przed wojna. I to jest . Dzi.ęki żywemu wn-teresown_ -r .. 
bry(\&. ją ze rob1!- t owa:rzysze z "wel- stym bruku przedmi~<ia. Po- Uustra.cjł wspa.n1a.łej drogi, na 

'ar' k.l. ilk -' niu Ił~ robotników potr!lebami \.l I' ci k .w.lesZ aucy W OWIe gorą.co n·c.nej . dw6Jild" i z Wilkowie. wraeamy .ZB.!UOWO em II wy ee.z_ którą w !Oczył .. polska Ludo-
i i br1ą"zkami wai, został.l" ea.l_ życ:zliwie W1i.tajl pr.zyjaciół z: WYn~klem t'l"ch rozm6w sa ki d() Wilkowie. wa, drOgi pr~'W:ldzlpCej nas VI 
Łodzi, gdyż wi-&dJzą, że przy_ koW'icie {>rzejam<'l.n6 początkowe wsp6lne uchwaly zmierzają.c~ Kar. ...s lOiI .... '9" Iderunku socj:alizmu. 
jeżdżają., aby u~8id0W6.6 ieh lnU OpOTY i ni l'IUf nC>Śei., których źr6 _ ,.'" ~, ___ .. _;~_...;,. ______________________________ ~ _______ _ 

:;:\:t;':~e \:8~1~!p::~~ ~:!eb~~~t,w~g~m~~!lg;~~:~ J k P I' skę sprzedawano NI-emcom 
maszyn., budynk6w, czy sprz'9_ rowki, udzielone puez r oh.,tni a o .. ~ 
t6w dQmow"cll , o. przede WI'ry_ ków chłopom. nie mają e7.czej , 

" p{}sta.ci "naucza.nÓl!. z m6wnicy", lit kim ~o to, &by udzieli6 inn een . , 
nye.h rad i w8loo.z6wek w ich lecz formę niewymuszon,yeh po Dziś poj.mujemy przycz. ynytragiczneD'o wrzesnia 1939 r. 
eodrzie.nnych praOOJrh, wskazó- gawędek. Chłopi wi.d.Z'I! w ro_ e 
wek, popa.rtydt doświadcreniem botnikach lLIrprawdę bli~kich i Co mówiQ ludzie pracy o procesie zdrady - o sprawie Doboszyńskiego 
!'Qbotn,ik6w '" d zie d,zi.n i e flrac życ-zliwych przyjac,i ół. StwlJ'ne­
partyjnych, organi~cyjnych 1 nie tego !K'rdec7:nego IIt0s1:nku 
administracyjny-ch,. wzajemnego pomi~dzy rl)botni-

Ta pomoc ~I'rt chłoJXlm ba.!'_ k!lmi & chłopnmi mnowi naj_ 
«Jzo potrzebna. W !letkn i,ęciu z poważniejszy e!l1keeB "welola.nej 
rdbotnik!lml usprawnia. się pra_ dw6jki". ,Tej łę·c:r.n-oś6 fe wsią 
e1l. gromad7:kl.ej org!l1nrzacji pod nie jeet pustym i martwym 0-
!tawowej PZPR, k<Jła ZMP i bowi.ą,zkiem form.alnym, l~cz 

. Ligi K obiet. Rob-otniey p oma.- \ prrerodzHa. lię w ŻYWił !,otn,~ 
gaj~ wiJ.k()wica:anom przy 1,0._ bę wza.jemMj wymisiIly dC'ŚW1 .. d 
łatwia.lliu spraw w różnych u_cze:6., a Uikte towarzyskil?go, 

Nie trzeba. tra.ci6 wiele cza.su, go w ewej prawdzie, odkrycia: 
aby dowilldz.ieć ! ~ę, co myśli w cląg'U wielu lat sprzedawano 
prz,eiCiętny, Bzary ez.lowi~k o systematycznie POlskę NiemCOm. 
odbywającym lJię ooocnie proce _ Kt6żby sit spodiiewał ta­
sie Dobo&ZyI1skiego. W l'Cl'zmo_ k itej zd,ra.dy - mówi I: prze_ 
wach, przeprowa.d.zanych w I kon,aniem bezpartyjny 'lu~e..rz 
tramwajach, n.. przystankach ' I z PZPB'!lr l, tow. . Hanryk 
l,rzy kioskach z gazetami, bywa Bi.a.ł(]Sk6rski. ~genci w ro~lza_ 
ohecn ie porus!lll.1i.y przede Wrłzy ju Doboszyńs1aego pTYLOZ WIele 
sfkim temat tego wst.:m:ą.sają.ce. Ia.t sprzedawali kra.j 7lII. nie-

mieckiJe ma.rki. .A rz!}d 6wc.z.es_ 
ny zamyka.ł na to oczy. Zajęty 
był DWalClZa.niem ko-munizmn. 
TymcZ9.9&m pod naM.ym bOKIem 
wlirastały p o-t-ęż,n e, uzbrojone 
od st6p po głów Niem.cy. Nas 
natomiast ogłupiało się bezmy_ 
ślnlł prOlpagan.o.ą., te ich armaty 
Sił .I ckzewa., że ich 8ZOSy nie 
wytrzymajlj. eiężaru aut. Nasz 
wywiad nie w1edz.ial nic, 00 się 
d7.ieje u na~r.ego mchodnil'go 

PZPDz Nr 2 d
· , d S'1}s i.a.da. Dziś rozumiemy, dla' 

a~za. · 0 Don. raw'" czego tak było. Bo II 0·ddz1al 
J! p 111 rekrutował si~ z ~amyeh zdl'1lj_ 

e6w w rod7A!.ju Pelczyń&ki.l'~o , 

Co było przyczynq złych wyników produkcji? ~g~~~~8ki~;~~~ !:;: C":~~a-c~j~~ 
Pols>k!}. To ~tworzyło tragiczny 

. Przystqpiono J'Uż do energicznej walki z zaniedbaniami wrzee ;('ó 1939 r. Na nie nie 
zd.alo s i ę bohatentwo żołnierzy 

W Państwowych Za.kładacb I w wykonaniu, braku nadzoru · go stanu produkcjI!.. NjeZalet-/m1Sjf, pasów i maszyn, ażeby i rG'zpaczliw8. obrona mi'6!lzkafl­
l'rzemysłu Dzie-wi~skiego ze strony majstrów i k iero- nie od tego' każdy z członków uniknąć br udzeni a się wytwo c6w Warszawy. Naród zostal 
Nr C2 od dłu±srzego już czasu wniotwa oraz :zlej kOllilerwa- '\ organiZaCji jest partyjnie 00- rów. Dyrekcja zwróc!ła r6w- RpT1.edany ta. prn.wda jest 
występują niepokojące obja- cji parku mas~ynowego. pow:edz1alny za sw6j odcinek n:eż uwagę na pracę majstrów ~ z.iś oc zywi ~t& 
wy. Procent wykonania planu Oczywiście, istn:aly równ:eż pracy i to nie tylko za swoją ora7. z.mob ~l i 7:0wała brakuzy _ J esreze l!.i~ jedną. nowinę 
os' ąga z trudnością cYfrę 100, przyczyny natury obiektyw- pracę .. ale na~t za prace b ez l ko~trolerow do. stałego. ':7.,1- ll R łyszym:v w tym proces ie zdra 
rzadko wybiegając poza tp, nej. Przede wszystkim fabry- partYJnych, zatru~n :onych w warna nad :pr , ·t)mf'm Jak:>- uy - wtrą.ca t ow. Jan Luka_ 
granicę. Nat omiast jakość wy ka otrzymuje dość kiepski su- tym samym oddziale. . Mdn;y .ści. , r.ewski ~ urzędnik PZPB w 
robów wyraźnie wykazuje rowiec. Nie usprawiedJiw:a nadzieję, że nasze WYSIłki n:e Dużą pomoc dla organizae.ii R.udzie Pabia,nicki'l'!j. Zna.i'dll~_ 
tendencję znlżkl}wą. Z 898 to jednak katastT<rfalnego pójdą na marne 1 że po prze- partyjnf'j w walce o u.ąpraw.- m.v teraz odpowiedź n.a wil'l e 
procent w marcu spadła ona wprost stanu wykonanill pla. zwyciężen~LI wyst~pu~~cej w nienie pracy fabryki stanowi spraw, których dotychczM ni l' 
W kwietn:u do 86,73, a w ma- nu eksporiowego, w ubiegłym wielu ogniwach nasze.1 fabry- hojowa pos,tItW& brygad m~o- um ieliśmy sobie wytłllma~ zyć. 
ju do 85,85 proc. miesiącu. ki osp,ałości oraz po przezyvy- dzieźowyoh, które nie uleglY Pam iętacie, jalt lI iem;'eckie ra' 

- Jakie są przyczyny te- ,Zapytujemy tow. Jaszcz~o c~ężen.u niedbau:twa wsr~d <;>g6:nemu nast.~olowi lekrewa dio w audycja.ch lICzy to nie 
go stanu rzeczy - loapytuje- wą, co orga.ni:tacja partYJna mekt6rych robo~ilt6w. jak')"ć zen~a produkcl:, lecz lłtaIe wy dziwne" podawnło nadzwyczaj 
my l-szego sekretarza organi robi, aby ~pob~ec w przy- naszej produkcji 1 ~rocent wy rablaJą ponad 100 prncent 

Pro·ces DoboBZyń8ki~go uczy 
nas, że z re.akc,j!ł walezy6 mu­
simy aż do edkowitego wypl~ 
nienia tl8go chwastu w naszym 
kraju. 

' Czytająe gazetę, ZIe \!IIIlutkiem 
kiwa głową stary portier z P'iI 
PB Nr 16 tow. Rudnicki. Wie· 
le już przeżył na tym 'wieeie, 
dużo złe,go wi.(!ział, ale t.e spra 
wy nie mogą. mu się pomieści~ 
w. gło-w :16. - Patrzc>ie, patrzde, 
co omi z nami .zrobili - mówi 
de ota.ereją.cych go' robotm'ik6w, 
- żyw.cem nM 8przerlali Ni('m 
com, a agenc;i h :·tlprowsey bez 
k8Jl'nie gr800 wa li {lO Polsce. 

Dobol!Zyński (lITgn.nj~ował ta. 
kie prowokacje, .ja k mRrsz na 
Myśl,enice, a p a.n Grabowski 0-

płacany przez Hitlera, s'llnacyj 
ny min ig ter ~p'rn.wied1iwośei n'_ 
dzi elal mu zdrowotnego urlopu 
z więzóenia. Dobrze s ię stflło, 
że ns.-ze ludowe wła rl 7,e bl'7pie 
czeństwo. ujęty tego niebe zp1ecz 
nego "ptlLS2Jka", gdy te.raz z.n6w 
usiłował s7.e rzyć zamęt w na­
szym kraju. Lec.z ni" ohawil1 TI1 Y 
si t;! jego, ani jl'mu podcbnych 
nmegatów i i rh kred ~j robo. 
ty. Nar6d nasz twardo stoi 
przy 8'Wym Rządzie Ludowym l 
zde.cydowa.nie broni z t,rudem 
zdobytych praw oraz woJ.noś.ci. 

(S .Sz) 
:tacli podstawowej PZPR, tow. szłOści tak;emu stanowi rze- konania planów 11ośc~owych swych planów ilości'lwych, dokład'De wiad rmoAci o najtaj_ 
JaszC'JlIIk.ową. czy? znacznie się podniO!ą. Jut 0- wykazując r6wnież stomuko- niejszy~h sprawach Pol!rki. Wie\ ___ III!IIIIII _______ _ 

_ W pierwszym rzędzie _ _ Jes-tem w "dw6jce d'lie- be<:nle notujemy ffiewac'lną wo wyższy procent pierw8z~go my już dlZiś, komu to M.wdzię_ 
mów: tow. Jaszcz,akowa wiarskiej" zaledw:.e od 2 mie- coprawd;ł, potpraw~, kt6ra ted gatunku. czarny. kto ponosi winę re Nasi lore5Ponde';cl piuQ 
jeSl1: to -wina O1'ga-nizą.()jI pat'- sięcy _ mówi tow. Jas.zcz.sko nak dodaje nam sił i otuch~ Aczkolwiek złe wyniki !)1'O- śmier6 i męki naszych rOGzi-
tyj'llej, która nie wykaz.ała do wa. _ Stan, jaki zastałam w do dals~j walki o pooniesie- dukcyjne "dziew:arskiel dwój c6w, braci, męż6w . i d7ieci. Lekarz - społecznik 
statecznej czujności w walce fa.byce i w pracy w organiza- nie jakoscl ki" są objawem wybitnie ni e- Wi,emy też, w ez:V'i.m inte.resie 
O real:~cJę ~dań pl.'Odukcyj- cji partyjnej ~ył dla mn:e Czynna ~awa sekretan:a pokojącym, to jednak obs~r- It'ży rozpęta.n ie dvi.ś nowej woj 
nych., nie interesowała s1ę wy przykrą nieS(pO<lzianką. Oczy- org~niza~jl pod~ta:vowej i or·- "tując obecną czynną w"llkę ny. AI~ my, ludzi", pro.cy, nie 
konaniem planów ilościowych wiśc:e, nartychmjast przystą- ga~zacj: part~.lne.1 wobec za- organizacji partyjnej k'll:l dopu8cimy do t-cgo, żeby ,jedno 
! jakościowych i dopt1'<ciła do piliśmy do pracy. Obecnie or da? prod~k~YJnych "dzleW1.ar ZMP Rady Zakładowej i ',vie- stki ~okroju Doboezyńskiego za 
powstania nastrojów demobil: gan1~cja partyjna poświęca skie.l dwo.1kl" poosyca zapał lu robotników należy się spo- kłócały nam spokojną pracę nad 
zacjd wśród pewne.l części za- wszystkie swe wys!lki spra- całej zało~L . d:dewać, -te dotychcBl,oWY odhudową Ojczyzn.y. Albo Il'pra 
logI. Skutki tego były fatal- wie podniesienia jak0.5cł ł ilo Dyrekc.1a fabnrkf me PO'w- stan rzeczy ule~n:e w niedlu- w·a te.go pDwstamll. wa.rsz.nw_ 
ne. Produkcja przeznaczona ści wYkonywanej produkcji. staje równ:eż ·w tyle. W za- ~im czasie radykalneJ l.mia- l llkie.g'0. Banda rookeyjna z r.im 
na eksport była w dużym pro - Sama osobiście kontrolu kresie admi'nistracy;nym na- nie. a fabryka stanie sie jf'd- ną krwią c1l)prowadz:ja do znL 
cencie wybra.kowalla. Sztuki, ję najwain:ejsze oddz:aly, a '~aza.no gruntowne uporzą:iko nym z przvdlliących zakładń',v ~zr?'eni~. naszej st.olicy i do 
wychctdzące z farbiarni, były przede wszys.tkim farbiarnię, wan:e sal, oczyszczeme trans- w swej branży. ~m~erci setek tysięcy rod·aków. 
ufarbowane wadliw:e. Czę~to gdzie właśnie' powstaje naj:" -.... ----- - .------.---.--- , 
na n:ch znaleźć można było większa cZęść błędów i bra- 5 t·' I· 
plamy i zacieki. W dziewiarni ków. Organizujemy często na- . - ą rocznicę "'Z7yZ"·70. en' 1Ia 
ł'ównlet trafiały się błędy w rady produkcyjne, odprawy "W y" .u 
wykonaniu towa,ru. a przede majs,trów, zebrania eałej u-' ~' h 
wszystk!m S"Ltuki bywały czę- łog!, ateby Zmobilizować wy_ uczclmv nową wystawą gazete"c sc ennyc 
.to zabrudzone ol:wą z ma- sitki wszystk:ch pracowntków Pierwsza wysta..,.,a ga.zate\t nej i Rady Z~,kładowej, powoła· i województwie gazetek ście" 
szyn, co d,owodzl niedbałości w kierunku poprawienia złe- ściennych Łodzi i wojew6dztwa ncgo do ujawniania i li '- ···! ·10wa· nych. PORtanowililimy zorganizo. 

. • "II'III ...... I .... "IIIII"."_III ............ II" ... IIUIIlU"III .. .,"""II'II ...... " ...... UI" ... 1I1II1ł11l1l1l w cią.gu całego okresu trwanIa. nia różnego Todzaju bolączek. wać now" -wysta.w, gazetek. O. 
',V gazetkach ściennych czvtamv .• : de8zyła. się niesłabnącym pow,,' Wystawa pokazało. jednak zal'a_ twareie jej przeWIdujemy w dm'l 

N · ł . , ł dzeniem zar6wno w lokalu Spół_ zem, że fabryczna gazetka ścien· 22 lipca. Rzecz pr{}sta, że ,gnzet_ asz naJ epszy zespo r ilzielni Pracy Artystów Pla5~y' na często nie jest . jeszcze ota· ki te powinny by6 poświęcon'3 
k6w, gdzll'1 zwit'dzilo ją ponad czana należyt.ą. opieką. pr-~ ~ 01'_ przf'de wszystkim radosnej rocz-

Tkalnl~ A" PZPB N 8 l fć I ! dzie~ięć tysięcy {}sób, jak 1 'v ganizac.ie partv. J'ne i Rady Za· .licy odzy: kania. niepodl--_ 'OŚC1' .. . _" r mog a poszczYc s ę W I ., 
ubiegłym kwarta.le zespoł l'ł1ł młodzieżowym, który zo~ wi~lll fab rykach łódzkich, po kt~ klndowe. W bnrdzo wiciu wy· i powinny zawierać pewnego ro· 
stał nagrodzony za. wykonanie planu ilościowego w rych wędrowala od świetlicy do padkach gazetka ścienna miast (hnju bilans pracy pięcioletniej 

Dr med. Halina Skowroń­
ska, obsługuje z ramle,nia U­
bezpieczalni Społecznej rejon 
Cyganka-·Mania-Zł0tno. Dr. 
Skowrońska nigdy nie odpra. 
wi pacjenta bez porady, i to 
'porady wnikliwej, przesią­
kn'iętej troską o robotnik3. -
pacjenta. Ważnę w jej prac1 
jp.st jeszcze i to, że o.bywatel­
ka doktór nie l;czy się z godzi 
nami przyj!)ć. Oficjal.n1e 'bo­
wiem punkt lekarski czynny 
jest do godz:ny 16-ej, !!'le jak­
że często można spotkać d-ra 
Skowrońską na punkcie o go­
dzinie 20 a nawet jeszcze póź­
niej. Domowe wizyty do cho­
rych załatw:.a nieraz (J dv,'1l'1R­
stej i pierwszej w nocy, jeśli 
ma nawał pracy. 

Obywatelka. doktór z całą 
pewnością zMługuje na miano 
lekarza - społecmika. 

J. M. Mtelczarek 
korespundent "Głosu" 

107,3 procentach I niezłym wykonanIem planu jakościo- ś"ietli r;y, budząc wszędzie ogro· I .yć głosem opinii fabryc,zncj, zakładów, nie jt'dnocltcśnie nie 
wego. Kierownic'l,ką zespołu, który skła.da się z sześciu mne zainteresowanie. L!}czm,) gloRem mus, miast walczyć o lilL powinny być oderwane od bte_ Piękny czyn 
osób, jest młoda pnodownica pracy kol. H';)lena Fra,nelll. zwiedziło Ją. pooad 20.0(l{) osób. lVitl~rję istnie-j!}cyrh tu i ówdzie iącego życia fabrycznego. świą.· 
JlO"lląca t1wadddcia lat. Wszyscy członkowie _polu na- K 'ążka pamiątkowa. do któ_ ni edociągnięć i braków, bywa 1'0 teczny charakter gazetki mote 
leżą do ZMP. Są hlmi kol, kol.: Rysza.rd Kowa.lezyk. Hpn rej wpisywali się zwiedzający, ',ro~ tu tubą dyrekcji i l.ajmUJ' ! b!ć natomiast podkreś~ony krót,· 
ryk Matusiak, Teresa Feliks, Aurelia. Kowa.l"yk I 1.\-1'1- . zapełnila się najróinol'odni('.j ~zy . pi~ tylko notowaniom p(,?'ytyw, klm arty kułom w~t~J1nym, barw· 
rla Bmrska. mi wypowiedziami na '.emalt nych ooil)gnię6, a pomija ra7.ące ot). winicrtą, lub zręcznym, le ·~ z 

Nasza pnodownica I jej zespól 'fi' pełni zrozumieli znaczenia wyStawy 1 roli gazel;· nawet pneJawy ')iurokratyzTIln, ,!ipwi,.. lkim fl)tomontażem. 
przewagę, jaką daje prar.I' zespo.JOW& .nad pracą Indywi ki ściennej w życiu zakładu prll- czy też marnotrawstwa. Poniewai: nie cp.ci~liby§my po 
dualną, że lm więcej wyprodukują "primy", tym będzie ey, a szczególnie fabryki. Uwa· Wskazywnliśm~ już na to V' 7hawil\6 zakładów· pracy gaze· 
w kraju więcej dewb. maszyn. domów lnłł'l!Jzkalnych I . . . b < • t k k f: l w fi leJ ~a lVarte mogą. y" me· "zercgu artykułach o gazet.kacn e na o res trwania wystawy, 
poprll.wl się stopa źYclow'ł. T.oh.ntnlka.. wą.tpliwie cenną. w5kaz6"..ka dla hvłohy w'ęc b d . d 

Mamy na.(b:ieję, że reszta. zespołów PZPB Nr 6 nie re rlaktorów gazetek ścienny~h. śdennych przed w okresi" . . I · ar m pozą. anI'. . 
b"dzie chciała pozostml; w tyle t . t Ob ' by gazetki były wykonane przy_ 

"< '"'. Zorgauizowana przez nas w~_ rwa1l1a W YE awy. erme, po 
Halina 8tanklewlc-z ~tawa wykazała wzrastające sta. upływie pewnegIl czasu postano. naj mniej w dwu egz; .. - 'o nacb . 

"Glos Szóstki Ba,wdnlanej" 1e znaczenie gazetki !eiennl'j wiliśmy dokonać nowego prze· A czasu do 22 liDca pozostało 
, _______ f.If.8.Z.e.t .. k.J._ś.ol.e.DJl_&_p.ZP_B_N_r.ti .. 'I-..:. jako organu organiza.cji partyj_ gladu ukazujacyeh aie w l.odz, nie tak wiele. S. lL 

Z okazji 5_tej rocznicy M~Di_ 
testu Lipcowego robotn:cy na 
szych Zakładów - W idzew­
;,kiej Fabryki Maszyn - w o­
sobach tow. Stefana Marcm­
kowsk iego, Stan :sława iDu· 
rańskiego, Jana ,Jagodzińskie­
go, Stefana Osowskiego, Anto 
niego Soleck:ego i ' Jana Le­
narta, zobowiązali się do wy­
konania swych zadań rvc.z­
nych do dn :a 22 lipca br. 

Z. A. 
korespondent fabryczn, 

z Wi-Fa-M:v 
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GMI:-.1NA SPÓŁDZIELNIA ,.SAMOPOMOC CHŁOPS!{A" 
w Leśmierzu z siedzibą w <ntIrko.wie 

z odpowiedzIalnością udziałami 

Ozorków. Al. Zymierskiego 23, tel. 29 

PROWADZI 

SKUP ZYWCA I ZBOZ ORAZ SPTIZEDAZ ART. 
PRZEM.-ROLNICZYCH 

Powszechna Spółrzleln'3 SOOŹIJWCÓW 
w Kutnie, ul. StalJna 4, ter. 54 

POSIADA: 
SKLEPÓW SPOZYWCZYOH · · · 19 
SKLEPÓW BRANZOWYCH . · · · 5 
PIEl{ARNIE MECHANICZNE · · · ! 
WYTWÓRNIE WÓD GAZOWYCH 

I ROZLEWNIE PIWA . · · · 1 
GOSPODY SPÓŁDZIELCZE · · · % 

.~--- .... --------------------------------..... ---
Nakładn;a Przemysłów Chałupn;czych 

Spółdz. z odp. udz. 

Łódź. Piotrko.wska 38, tel. 17'7-27. Rok załoł.enla 1938 

SPOŁDZIELNIA PRACY 

"WIOSNA" 
FARBIARNIA i WYKO~CZALNIA DZIANIN 

Łódź - Ruda, ul. St. Dubois 33 

przyjmuje do farbowania I wykańczania dzianinę Jedwa 
bną i bawełnianą wyłącznie od sp6łdzielczych placówek. 

112.4-u 

REJONOWA SPÓ!'.DZIELNIA OGRODNICZA 

., Z R Ali 
"g 

z odpowiedzialnością udziałami 

w Łęczycy. ul. J. Stalina 2, tel. 103 

PROWADZI skup warzyw I owoców na terenie pow. 

łęczyckiego, oraz ltwaszenle ogórk6w I kapusty. 
1134-u 

, 

Svółdz elnia wytwórczo - stolarSka 
z o.dpowledzialnością udziałami 

Tomaszów-Maz .. ul. Al. Wojska Polskiego 56-58 

PROWADZI ro.boty budowlane I me­
blowe oraz roboty wchodzące w za­
kres szkół. poza tym produkuje za­
bawki. 

OKRF.';OWA MLECZARNIA SPÓ"DZIl2LCZA 
w O:::C·.U\:OVIIU z o"lJ'l~n"jNI7;i;-h·(lśr·1 u·"7.ial'rr:l 

nI. N..,l"c "i<l~to 1 . ". 9 
PROWADZI SKUP ML'. A I J'\J 1110 

I----------------------~--_..-- ~~~ 
POWSZECHNA SPOŁDZIELNlA SPO:?Y\'/" ... OW 

I odpowip.dzi .. lno~cą ud:dałiJmi 
w Tomaszowie r-.f;>zowierklm. 
ul. Zgorzelnlcka 34, 26 i 30 l 

PROWADZI na terenie '.omaszowi': 

1 PIEKARNlF: 
1 MASARNIĘ 
1 WARSZTAT SZEWSKI 
l WARSZTAT KRAWIECKT 
5 MASARSKICH SKLErÓ';V 
1 PIEKARSKI 
l ART. GOSP.-DO~.lOWEGO -
1 DOM TOW ARO'\o\'Y 
1 OWOCOWO·WARZYW 'Y 
2 SKLEPY WŁOKIENNICZE 
2 SKLEPY SPOZYWCZE 
1 GOSPODA LUDOWA 

SPÓŁDZIELNIA PRACY TKACi-Tl"J 

"PRZYSZŁOŚ.Ć" 
w Druźbic.ach, pow. Pio.trków 

Posiada 45 członków z 38 krosnami, 3 pomocnicze i sno­
wadło. 

Produkuje tkaniny wełn:iane 100-procentowe, półweł­
ni,ane, bawełniane, jedwabne, wszelkie tkaniny wcho­
dzące w zakres tkactwa żakardowego oraz. artykuły 

1157-u 
I---.... --,-----------------....... ------~~-

WYKONUJE PRACE NAKł"ADNE DlA CSP 
PRODUKUJE TKANINY JEDWABNE 

1169 

dziewiarskie i pończ.os.z.nicze. 

----------------------...... ----........... ------1 
Centrala Spółdzielni 
Mleczarsko- Jajczarskich 

w Wars'Z.awie 

Okrę~owy Oddział w Łodzi, ul Gdańska lSł 

prowadzi 

WYTWORNIA ART. SZKOLNYCH I BIUROWYCH 

"LUMEN" 
SPÓŁDZIELNIA . PRACY 

z odpow. udział. 

PABIANICE, ul. Konstantynowska 61, tel. 216 

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELCZA MLECZARNIA PAROWA 
w 1;YCHLINIE 

l odpowiedz. udziałami 

POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA SPOZYWCÓW 

,.S POI:.. E !II u 

w Pabianicach 
tel. 16, 453, rok założenia 1907 

50 punktów sprzedaży. 
Prowadzi działy: spożywczy, tekstylny, konfekcYJ­

ny, gosp. dom., skórzano. obuw. I warzywniczy. 
Składy opałowe. 
Jako zakłady przetwórcze prowadzi piekarnię i ma­

sarnię oraz Gospodę Spółdzielczą. 
1187 

ROBOTNICZA SPOŁDZIELNIA PRACY 
w Piotrkowie Tryb. ul. Stalina 50. tel. 13·30. SKUP NABIAŁU, JAJ, DROBIU I PIERZA, 

w które to atykuły zaopatruje świat pracy 

PROWADZI sku;J mleka i jaj. oraz bierze udział w akcji 
"H" I organizuje grupy hodowlane w gromadach. 

1119-u 
I··~ .......... - ............... --..... ---,.r-.................... --..... ------ ~ ~~ 

PROW ADZr PRACE NAKŁADCZE DLA C.S.P. OnDZI AŁ 
W ŁODZI KONFEKCJI LEKKIEJ i ~REDNTEJ 

1184 

-

SPÓŁDZIELNIA CHAŁUPNICZO - TKACKA 

"KSAWEROWIANKA" 
z odpowiedzialnością udziałami 

w Ksawerowie, p-ta Pabianice. teJ. 464 
Produkcja tkanin jedwabnych i jedwabno-baw.: 

1) MAT. KOŁDROWE, 
2) " GORSETOWE, 
3) " GOBELINY. 
4) " KORONKI, 
5) " PODSZEWK.OWE I INNE 

Gminna Spółdzielnia 

"Samopomoc Chłopska" 
w WITO NI, Po.w. łęczyckiego 

1; odpowiedzialnością ud2'lialami 

PROW ADZI SKUP ZYWCA, ZBOZA onz POSIADA 

NA TERENIE GMINY 4 SKLEPY SPOZYWCZE 

I 

--....... _--·-...----------------------------1 
REJONOWA SPOŁDZIELNIA OGRODNICZA 

w Kutnie PUNKT SKUPU W ŁOWICZU 
Kutno - Al. Mlcki.ewicza 3 

• t,owicz - Zymierskiego 1 
kupuje I sprzedaje hurtowo t detalicznie warzywa, owo­
ce, wina, miód. wosk, ziemniaki wczesne. zaopatruje 
~ narzędzia i środki chemiczne. 1116 

-------...... ----------------------------, 
SPÓŁDZIELNIA PRACY "TKANINA" 

z otl.p. udz. w PABIANICACH 
Pabianice, uJ. Bagatela 12 

Produkuje tkaniny jedwabne, nakładem dla CSP w Ło­
dzI. 
Plan produk::yjny z~ I kwartał wykonała w 107,8 proc. 
Zatrudnia 32 pracowników. 

SPOl.DZIELNIA PR.ACY "WSPÓŁPRACA" 
ZAKŁAD ZDURsKI 

1114 

Wykonuje wszelkie robo.ty zduńskie, budowa oraz 
napraWił wszelkiego rodzaju pleców I kuchen. 

Sp. z odp. udz. 
Łódź. uJ. Piotrkowslta 16 lub Południowa 3 tel. 

nr. 264·37. 
1151 

ELEKTRO - RADIOWA SPÓŁDZIELNIA - PRACY 
"E L E K T R O N" 

Pabianice, Pułaskiego 8 teJ. 42 
Prowadzi InstalaćJę siły t światła oraz naprawę 

wszelltich typow aparatów radiowych. Spółdzielnia jest 
uprawniona do przyjmowania robót państwowych bez­
pl zetargowych, 1122-u 

CHAŁUPNICZA SPÓŁDZIELNIA PRACY 

~~KARNISZEWIANKA~« 
Karniszewice 52, pOO'lJta Pabianice. tel. 439 

PROWADZI TRZY DZIAŁY: TKACKI, PASMAN- IX) 

rERYJNY I KONFEKCYJNY. ~ 

ROBOTNICZA SPOł.DZIELNIA WYTWORCZA 

"WYZWOLENIE" 
WYTW ARZA TKANINY JEDWABNE ORAZ PRO- z odp. udz. w Piotrkowie Trybunalskim. 
DVKUJE KONFEKCJF;, ARTYKUŁY BIELltNIANE pl. Czarnieckiego 6 tel. 12·67 
DAMSKIE, MĘSKIE I DZIECINNE NAKŁADCZO POSIADA SKLEPY W PIOTRKOWIE WYROBOW 
NA R~Z-;..;C;,; . ..;S;,;.,,;p;.;._..._... ______ _..._..._ ...... _ ...... _ ·'_ ...... _WŁASNYCH i PRZYROROW SZEWSKICH 

SPÓŁDZIELNIA SPOZYWCÓW "ROBOTNIK" l 
W OZORKOWIE 

została załO'Żona w 1945 r.' i liczy na dzień 23.VI.49 r. 
1.675 czło.nków rekrutujących się przeważnie z miej­
scowych robotników. kt~rzy przyC2ynill się ma.terial­
nie I swoją pracą do załO'Żenia Spółdzielni. Spółdzielnia 
liczy o.becnie '7 sklepów spO'Żywczych i tekstylny. wy­
twórnię wód gazowych i rozlewnię piwa, Gospodę 
Spółdzielczą, piekarnię. <lwa składy o.pałowe, dwa skle- ~ 
py masarskie. zaopatrując miasto w 70 proc. w art y- ::: 
kuły żywnościowe. Spółdzielnia zamierza uruchomić 
jeszcze w roku bieżącym 2 sklepy spll'Żywcze i 8 ma­
sarskich. DaZeniem Spółdzielni jest pokrycie potrzeb 

mieszkańćów miasta Ozorko.wa w 100 procentach 

SPOŁDZIELNIA PRACY TKACKIEJ 

"DtUTOWIANKA" 
w Dłutowie. k. Pabianic, tel. 16 

Spółdzielnia zostala założo.na w 1946 r. z liczbą człon­
ków 24 załoźycieli. KrosIen spółdzielnia posiadała 20. 
Obecnie spółdzielnia posiada '120 czło.nków ze 112 kros­
nami. W ciągu całego okresu spółdzielnia zakupiła 8 ma­
s7yn do oddziału przygolowawczego za łączną sumę 
2.5.10.000 zl. 

PRODUKUJE TKANINY JEDWAB­
NE, GŁADKIE I DESENIOWE. 

Dzięki egzystencji spółdzielni miejscowa ludność ma 
zatrudnienie przy warsztatach pracy. W o.kresie Kon­
gresu otworzono świetlicę pracowniczą· 

1170 

OKRĘGOWA MLECZARNIA SPOŁDZllClA 
w Tomaszowie Mazowieckim 

Pl. Kościuszki 14-15 - tel. 171 

PROWADZł na terenie miasta 
5 SKLEPÓW rozdzielczych oraz 1 SKLEP przy Cen 

tTali. 

PROWADZ.I skup mleka jaj o.raz przetwórnie 
masła I sera. poza tym zaopatruje w nabiał świat 
pracy. 

1159 

ruĘGOW A MLECZARNIA SPÓł.DZIELCZA 
z odp. udz. w Kulnie, ul. l-go Maja 19 

Zrzesza 2.100 rolników, przerabia dziennie 25.000 litrów 
mleka. pro!laguje akcję "H", zao.patruje swych człon­

ków dz!(>~i wSTJółprary 7. Samopomocą Chłopską w wę­
qieJ. naft!' butv, pasze Itp. 
. ---
SPOł:..DZIELNIA PRACY RZEZNIKOW 

z odp. udziałami i;' 
KUTNO. Stalina l. Tel. 124 M 

POWSZECHNA SPOŁDZIELNJA SPOŻY'."c0w 
w ZYCHLINIE 

z odp. udziałami 
Telf'fon Nr. 53 

prowadzi: 
PI. Gen. Świerczewskiego 16 

4 SKLEPY MIESZANE 
1 SKLEP TEKSTYLNY 
l SKLEP PIEKARSKI 
1 PIEKARNIA 
1 SKŁAD OPAŁOWY 
URUCHOMI w najbliższym czasie 2 SKLEPY 
MIESZANE 
1 GOSPODĘ SPÓŁDZIELCZ-,\ oraz MASARNiE. 

1133-u 

SPÓŁDZIELNIA PRACY TKACZY 

"PABI NICI NKA" 
I odp. udz. Pabianice, ul. Piotra Skargi 43 

Telefon 353 
PRODUKCJA: tkaniny j.edwabne gładkie. żakar­

dowe oraz dr::tk.owane, wykończane we własnej farbiar­
ni. 

Og6lna ilość zatrudnionych 132 osoby. 
1139 

BROWAR BRAUlIŃSKI 
w Piotrkowie Tryb. ul. Stalina 41 

Polskie Zakłady Zbożowe 
ZAWIADAMJA}A , 

źe młyny i magazyny P.Z.Z. na terenie miasta Łodzi 
I wo.jewództwa łódzkiego przepro.wadzą w m-cu lipcu 
1949 r. inwentaryzacJę. Szczegółowy plan z podaniem" 
terminów inwentarv2:aci' w poszczeQólnyt:h młynach I 
maqazynach, WYWleSlOn y fest w P.Z.Z. Łódź, ul. Naru­
t'lw!rza 1 tio wqladu 7airteresowanych. W czasie trwa­
nia Inwentaryzacji młyny i magazyny będą nleC'l"nne. 

1089 

GMINNA SPÓŁDZIELNIA "SAMOPOMOC CHŁOPSKA" 
w BRUZYCY WIELKIEJ z siedzibą w Aleksandrowie 

k-Łodzi, ul. Armil Czerwonej Nr 1. 
z cdjlowle1zlalnośdą udzjil~ami 

pro.wadzi skup żywca z akcji "H" oraz slln:edaż art. roi­
nicz. - spoż. i otwiera sklep na dzief\ spółdzielczy 
w Rudzie Bugaj. ... :'laopatruje świat pracv w mleso tłuszcze i wę~y~.;.."....;v._;. ... ....:: _________________________ ..:1~1:.:2~0~-u:!__ 



GlOS RAOOMSZ~ZA"SIO 

Kronika m. Radomska 
-o--

'tOMU WINSZUJEMY 

Ntorek, dnia 5 lipca 
1949 r. 

Coraz lepsze wyniki pracy. listonoszy Wiejskich 
W Rawie Mazowieckiej prenumeratorów "Chłops-

odbył się zjazd listonoszy kiej Drogi". 
Dziś: Antoniego . wiejskich Rawsko-Mazowiec Gorącymi oklaskami przy 

kiego Obwodu Pocztowego jęli wyróżnienie kolegi ze-
W~'1IEJ8:"~ TELEFONY Zjazd ten posiada ogromne brani na zjeździe. Tow Ka-

lO - straz Pożarna znaczenie gdy się zważy. że miński był wyraźnie wzru 
11 - UrzłO Selp. PUbllcznego poświęcony on został całko szony. Dziękując za zasz-
12 - .. GłOI! Radom'lJ:r.Zl!.~81d" wicie omówieniu zadań , któ czy t jaki go spotkał oświad 
12 - B. S. W . . ,Prasa" t . l . 
18 _ Powtatowa Komenda MO re s 0Ją przed listonoszami" czy, ze dzień otrzymania 
11 - MieJsKI K.omtsariat MO. wiejskimi jako pracownika Krzyża będzie dla ruego zaw 
81 - ~tarostwo POwiatowe mi kultury, niosącymi wsi sze pamiętny, i-będzie bodź 
60 - Szpital Powtatowy oprócz poczty - słowo dru- cem do dalszej pracy i no­

kowane. Rola listonosza wiej wy ch sukcesów. 

, DYZURY APTEK. 
Dzisiejszej nocy dyżuruje 

. apteka mgr. Gasia, miesz­
cząca się przy ul. Reymon­
ta 15. · 

--0-. -

KINA. 
Kino "Wolność" - ul. Na 

rutowicza 8 wyświetla film 
produkcji francuskiej pt. 
"Przygoda na wakacjach". 
Początek seansów w dni 
pnwszednie o godz. 18 i 20, 
w ni edzielę i świ.ęta poran­
ki o godz. 9 i 11. seanse po­
południowe o godz. 16, 18, 
20-ej. 

skiego zostala już dawno 0- W czasie obrad nie ogra­
ceniona w programie kul- niczono się jedynie do pod­
turaIno - oświaiowym wsi. sumowania osiągnięć. Zjazd 
Ich praca i zadania na tym zorganizowany został przede 
odcinku były przedmiotem wszysk im w celu skonkrety 
obszernej dyskusji ·na pierw zowania planów kolportażo­
szym zjeździe okręgowym w wych na najbliższy okres i 
Łodzi, kiedy to wytyczono dalszej aktywizacji listono­
dokładnie etapy dalszej pra 6Zy w kierunku werbowania 
cy, tak zaszczytnej i ważnej . coraz to nowych prenumera 
I jakkolwiek już przed zjaz torów pism przeznaczonych 
dem okręgowym listonoszów dla chłopów - "Chłopskiej 
wiejskich ich osiągnięcia na Drogi"; ,.Gromady"; ;;Gło­
odcinku kolportażu pracy by su Chłopskiego". 
ły duże, kilkumiesięczny 0- O zagadnieniach tych mó 
kres poprzedzający zjazd ob wili przybyli z Łodzi: tow. 
wodowy w Rawie Mazowiec Banasiński 'Przedstawi.ciel 
ki€j można śmiało nazwać Okręgowego Zw. Pocztow­
dodatnim bilansem. ców i tow. Szczot z łódzkiej 

Cena biletów na poranki Najlepszym dowodem o- Delegatury Robotniczej Spól 
25 zł na każde miejsce. siągnięć listonoszy rawsko- dzielni Wydawniczej "Pra-

--o- mazowieckich jest uroczys- sa". 
Adres Redakcji I Adm.1nlstracji t~ś~, ~tóra odbyła ~ię na Tow. S~~ot w refer~cie 

Głosu Badomszczatlskiego" zJezdzle. Oto za duze za- swym mOWląc o ObOWląZ-
B~omsko, UJ. Reymonta nr. JS. sługi przy kolportażu prasy kach listonoszy wiejskich, 

-o- został odznaczony Brązo- którzy niekiedy jeszcze ogra 
Admlntstracja - telefon nr. wym Krzyżem Zasługi listo niczają się do mechaniczne-

12. czynna cod.&tenn1e od gOdz DOS;'; wiejski tow. JaD Ka- go wypełniania zleceń na 
8·ej do 16-e). miński, który zdobył 111 tym odcinku, podkreślił z na 

ciskiem, że kolportaż prasy 
i książek winien być mo­
ralnym obowiązkiem' a nie 
mechaniczne traktowanym 
dodatkowym, ubocznym za 
jęcam. Sukcesy, jakie osią­
gają tow. Kaminski i inni. 
możliwe są tylko wtedy, 
gdy do pracy tej podeidzie 
się, jako do ważnei misji 
kulturalno-oświa towej . Po­
trzebne jest tu nawiązanie 
ścisłego kontaktu z organiza 
cjami podstawowymi PZPR, 
z Ligą Kobiet, Zw. Samopo­
mocy Chłopskiej. Ta ka 
współpraca da napewno do 
bre rezultaty. 

Po referatach wywiązała 
się żywa dysk\lsja, w któ­
rej wypowiadali się listo­
nosze z różnych agencji. Mó 
wiono o trudności och i spo­
sobie ich usunięcia, owarun 
kach terenowych i o pla­
nach. Plan kolportażu był 
zagadnieniem najważniej­
szym i najWięcej mu też 
poświęcono czasu w dysku­
sji. 

Po dokładnym przeana­
lizowaniu możliwości stwier 
dzono jednocześnie, że u­
przedni plan jest możliwy 
do zrealizowania, że można 
go nawet łat.wo .przekroczyć 

Trzeba tylko rozpocząć 
współzawodnictwo - mówi 
tow. Dobrowolski. Uaktyw­
nić współpracę z organiza­
cjami podstawowymi - do­
rzuca tow. Wasi1ewski. 

Z 'działalności PZUW ~ RadolDsku 

Entuzjazm na sali rośnie 
Agencja Pocztowa w Czer­
niewicach wzywa do współ· 
zawodnictwa agencję w Rrze 
czycy, Rawa Białą Rawską· · 
Niezależnie od tego listo­
nosze podejmują zobowiąza 

wiatr". Są one bowiem wy 
razem ich wyrobienia poli­
tycznego i sp{)łecznego . Pod­
jęte zobowiązania będą 
w: ęc na pewno zrealizowa­
ne. 

nia indywidualne. Pie1"w .. Wędrówka . 
szy oczywiście tow . Kamiń· 
ski, bohater dnia. pO wo ewódzhvie 

W końcu zostaje uchwalo· KOLUSZKI 
na rezolucja. w której wszys W wyniku niedzielnych 
cy uczestnicy zjazdu zobo- wyborów do Zarządu Gmin 
wiązuią się plan rozprowa· nej Spółdzielni Zw. Samo­
dzania prasy wykonać z nad pomocy Chłopskiej w Ko­
wyżką. . lllszkach przewodniczącym 

Listonosze wiejscy Obwo nowego zarządu wybrany 
du Rawsko-Mazowieckiego został tow. Włodarczyk Wla 
słów tych nie rzucili "na dyslaw. 

Konferencja aktywu Wiejskiego .PZPR 
w Radomsku 

Przed kilku dniami w sali 
ZMP w Radomsku odbyła się 
Konferencja · Aktywu Wiejskie. 
go PZPR, na k1órą przy był przed 
stawiciel Komitetu Centralnego 
PZPR, tow. Domagała oraz 
pnedstawiciE>1 Komitetu Woje· 
wódzkillgo. 

Zebranie zgromadziło . 270 ak· 
tYWIstóW z terenu powiatu ra. 
domszczallskiego, w tym kilku 
przewodniczą,cycn ekip łą,czności 
mja~ta z wsi!} oraz 37 pełnomoc· 
ników KomitC'tu Powiatowego, 
wchodzących w skład "trójek" . 

Dyskutanci m6wili r6wniez o 
bol ączkach spółdzielczości wiej' 
skiC'j, z kt6rych najpoważnie]· 
szą i e~t brak magazyn6w na zbo_ 
że. Aby temu zaradzić, aktywi­
ści proponowali zainteresować 

~ię tymi wszystkimi składamI, 
które do tej pory nie są wyko­
rzystane i zamienić je na maga. 
zyny zbożowe. 

Dyskusję pedsumował tow. 
Domagała. Nawią.zując do wyto­
rów władz Gminnych Spółd~ieł· 

ni, mówca podkreślił, że do Za. 
rządów winni dostać się ludzie, 
którzy cirszą się zaufaniem spo­
łeczeństwa. Na ludziach tych 
bowirm - mówił dalej tow. Do­
magała - spoczywać będą wieI. 
kie obowiązki, z kt6rych muszą. 
wywiązać się najeżycie. 

Zehranie zagaił pierwszy se' 
kretarz KP PZPR, tow. Kusiak. 
Obszerny referat o spółdzielczo. 
sci na wsi wygłosił II sekretarz 
tow. Szajerman, który między 
innymi podkreślił, że do prae w 
Gminnych Spółdzielniach należy 

Na podstawie zarządzenia\szkód przeprowa:d~ono w u-I ~zen:owej, . która wesz~a wl go przychodowość nie prze- wcią,gną.ć aktyw kobiecy i mlo· 
Prezydenta RzeczypospoLtej stawowym tenrurue ,to zna zyc.e z dmem l styczma b. kracza 10 q Zakład Ubezp e dzieżowy. 
z dn,a 27 maJ·a 1947 r. i rozliCZY n.ajpóźniej. w ciągu 2 t.y r .. na skutek zarządzenia l\1i czeń m. oże .przyznać ods.zk.o Po referacie wywhp:ała. się o· 

W dalszym cią,gu przemówie­
nia mówca wskazał na. zadani'l 
"półił7.i('lczości. wiej~kiej. pod. 
lm'ślając, że wieś polska mus! 
w jaknajszybszym okresie zmi,~­
nić swe oblicze, aby razem z 
miastem tworzyć trwało podsta. 
wy socjalizmu w Polsce. 

d d t Sk b N t d ęk żywiona dyskusja, w której za. porządzenia Rady Państwa godm o ma otrzymama n~sters wa ar u. owa a ow.ame W i sze, wyrazaH bierało głos 27 al,tywlst6w. M:o,v 
opieką ubezpieczeniową obj~ zaw

N 
adom :e~a ~ gminy. ,rdYk~a poltegł a na, ~y~, że skła- ce s:ę sumą s.i1g~jącą t9~ l?ro cy wskazywali na. zadania SP')!. 

t t· . t a margmesle zaznaczyc l zos a y zrozmcowane w cen rzeczywlS eJ war OSC1. dzielczości na. wdi, podkreślając 
e są na ,erenre pO~la u ra jednak naleźy. że niektóre zależnośc: od zamożności U'- Szkody w ruchomościach .iedno~ześnie, że' do chwili obec-

tdOmszczansk .egO nIeruc~o- gminy przesyłają zawiado- bezpleczony~h, a mianowi- rolnych powstał€ na skutek nej Gminne Spółdzielnie nIe 
ości budynkowe o.d ogma, mienia ze znacznym opóźnie ci€: dla gospodarstw Q przy pożaru lub gradobicia likwi zawsze przeja.wiały taką. aktyw. 
uchomości rolne od ognia n· em, co powoduje opóźn ' e- chodowości do 30 q obniżo- duje się według aktualnych· ność, jakiej od nich wymaga 

Orlśni cwanipm "Miedzynaro-
dl5wki' t zakończono Konferen. 
cję Aktywu Wiej~kiego PZPR. 

(Be) (plony, inwentarz żywy i nie wypłaty odszkodowani.a no składkę Q 10 procent, cen rynkowych. ludno~ć wiejska.. 
martwy) oraz plony od gra z krzywdą dla pogorzelca. przy przychodowości od 30 
dob ~cia. Szkód gradowych w r. u- d? 130 q wys?k~ść składk ! 

Ogólny roczny przyp:s biegłym na terenie naszego me uległa zmlam.e, dla go-
składki za powyższe ubez- powiatu nie było. Odnośnie spodarstw natoml~st, któ­
p·eczenia wynosił w roku p::ac szacunkowych, nadm'e- ryc h przychodowośc przekra 
1948 ponad 60 m ilionów zł, nić naleźy, że w r. ub. za- cza 13~ q składka została 
z tego ubezpieczen ia budyn n,)towano stosunkowo zna- podwyzszona na 22 procent. 
ków od ogn ·a - 35 mili 0- czny wpływ budowli no- Za pods.t.awę do zastoso,,:,a­
nów 267 tysięcy, .1lbezp ecze wych, które .zostały oszaco- ma obmzek lub p~~wyzek 
nia ruchomości od ognia 18 wane i natychmiast ubezpie wz,ęto. przychodowosc z ro-
i pół JTljliona oraz ubezp · ecze czone. ku ubIegłego. 
n ·a plonów od gradobicia W roku bieżącym po załat Szkody ogn:owe powstałe 
prawie 7 mironów zł. wiE'niu wszystkich nadesła- w budynkach mieszkalnych 

W ciągu 4 kwartałów ub nych reklamacji przystąplO- Powszechny Zakład Ubezp:e 
T. zarejestrowano ogółem no do sporządzenia rejestrów czeń Wzajemnych l!kwidu-
229 szkód ogniowych, w tym poborowych na składkę u- je w stosunku 75 procent do 
w budowlach 149, w rucho- bezpieczeniową od ognia. rzeczywistej wartości. W wy 
mościach natomiast 189. Lik Rej estrac.i i tej dl)k0nano we padku j€dnak, gdy spaleniu 
w · dację wym· enionych dług nowej taryfy ubezpie- uległo gospodarstwo, które-

Karygodne niedbalstwo 
7 km od Koniecpola leży Pi~k· 1 z kolei administrator, ob. Jadek., I Szkoły Rolniczej. A przecież 

ny Ośrodek Szkoły Rolniczej, do który nie dbał r6wnież o konser· wplaclLlly przez nie czynsz m6gł 
kt6rego przylega ponad 16 ha wację hudyuków. Dopiero Kut· Ity być obrócony na T('mont bu. 
ziemi. Nie~tcty, bndyuek rulesz. mierz j6z~f, który w maju ·':lr. dynków mieszkalnych, które w 
kaIn)', który wchodzi vy sklaj przyjął pod dozór ośrodek, może dalszym ciągu, pozostawiają WJe· 
tego ośrodka, a który po~iada 15 poszczycić się, mimo krótkiego le do życzenia. 
pokojów, znajduje się w stanie okrem pracy, poważnymi osią.~. Warto więc, aby odpowiedmo 
opłakanym. Okn9- są powybija· uięciami. czynniki zainteresowały się tą. 
ne, a bruk i nieład panują. nie. Dziwi nss jednak to, ze na te· sprawą, gdyż tylko natychm\a· 
maI we wszystkich salach. Je. renie ośrodka. weszka. jeszc"le stowy remont może uchronić bu. 
dy nie IV oficyni l' , kt6ra zamiesz· 11 rodzin, niepłacących żadnego dyn ki od zupełnrllo zniszczellllJ.. 
kała jest przez robotników, u· czynszu komornego i nie maj\}· . A. S. 
trzymally jest porządek. pych nic wspólm'go z Ośrodkiem Stały czytelni "Głosu" 

Odpowiedzialnych za gospo. 
VENNlb U.iU;SZ.l<~N 

w dzienniku ,Of,OS RAD()MSZ(1ZA~SKJ" 
Za 1ednostkę obliczenIową dla ogłoffZe1> wym.!aro. 

wyrb przyjęto 1 mm przez 8zerokoM 1 łamu (szpalty) 
W tekscie I za lakstE'm - 6 łamów 00 4~ mm. 

Ogłoszenia drobnE' lIen Sie za Słowo 
Wielknś~ ogłoszeń Za tekstem NekrolOg! 
()(1 I do 100 mm 10 70 
od 101 do 20() mm 110 110 
od 201 do 300 mm 160 160 
nowvże.' 300 mm 200 200 

Drobne 
30 Zł. 

Teatry częstochowskie 
na gościnnych występach w Piotrkowi~ 

Piotrków nie posiada wła 
snego stałego teatru. co sta 
nowi poważną lukę w 
rozwoju życia kulturalnego 
miasta. W znacznym stop­
niu lukę tę wypełniają Te­
atry Miejskie z Częstocho­
wy, które regularnie zjeż­
dżają do Piotrkowa ze swo­
im zespołem i r€pertuarem. 
Na zmianę przyjeżdża Teatr 
Wielki i Teatr Kameralny, 
przy czym wystawiają one 
te same sztuki co i w Czę­
stochowie. 

~ałych rozmiarach scenyl ski ch zakładów pracy. 
pIotrkowskiej jest wielkim Warto o tym pomyśle6 
sukcesem - spraWiają, że szczególnie teraz, gdyż w naj 
występy tych teatrów w na- blizszym czasie Teatry Miej 
s~ym mieście ' cieszą się wieI skie z Częstochowy wysta­
ktm powodzeniem, tak że wią Leona Kruczkowskiego 
c-a.ła sala wypełniona jest za "Odwety" - sztukę o głę­
wsze szczelnie. bokiej problematyce politycz 

Warto by Powiatowa Ra- no-społecznej. 
da. Związ~6w Zawodowych Na pochwałę zasługuje ini 
WZIęła soble bardziej do ser cjatywa Zarządu Mie;skie­
ca sJ?rawę ~dostępnienia ro I g, o w Piotrkowie, który do­
botnlkom plOtrkowskim go ceniając rolę i znaczenie 
dziwej rozrywki kulturalnej działalności tej placówki kul 
poprzez zorganizowanie I tura lnej . zwolnił Teatry 
zamknietych przedstaw i eń Miejskie z opłaty pod'ltku 
dla robotników piotrkow- od widowisk. "S" 

70-c~u przodowników 

huty "Hortens!a" otrzymało 
noqrodg 

Mniej więcej dwie premie 
ry w ciągu miesiąca, uroz­
maicają żnacznie rep€rtuar 
co jest tym więcej godne uz 
nania, gdy się weźmie pod 
uwagę niewielkie środowis­
ka jak Piotrków czy Często 
chowa. Przy doborze sztuk 
brane są pod uwagę poza 
walorami artystycznymi i 
wychowawczymi zaintereso 
wania publiczności oraz w W związku z zakończe- Merk 'Walenty, Stef;;nski 
miarę możności aktualność niem pierwszego etapu Leon, przedstawicielka Li­
tematu. Ze sztuk powojen- współzawodnictwa na rok gi Kobiet tow. Hemprowa 
nych wystawiono w Piotrko 1949 w hucie .,Hortensji" oraz przedstawiciel Główne 
wie: "Dom pod Oświęci- odbyła się urocz:vst~ć wrę- go Zarządu tow. Dróźdź. 
m:em", "Strzały na ulicy czenia nagród zwycięscom. Do zebranych lic'Jnie orzo 
Długiei", "Powroty". Gra- tego etapu. downic i przodowników 
no również świetnego "Re- Uroczystość ta podniosły pracy przemówił tow. Grzej 
wizora" Gogola oraz kilka miała chatakter. Zagaił prze da przewodniczący Rady Za 
nieśmiertelnych sztuk iak wodnir'Jący oddziału Związ- kladowej gratulujaC' dotych 
. ,Skąpiekc" Moliera czy "Pan ków Zawodowych G3lik c7asowych wyników w 
Jowials l" Fredry. Te os- MarI·an. kto'ry w obs~.erl1',m . . . 'Olerwszvm etaple oraz za-
tatnie dwie sztuki wystawJO przemo'w;enl·u· podkrE'Llt·ł 

b ł t k · . k . l 'j applował by pP0dnwnicy 
ne y y a ze la o spec]a ne znaczenie wspó!zawodni- dł· l' I 
przedstawienia dla młodzie- . o ozy l wsze kich starań 

d arkę tego ośrodka bylo do tej 
pory już kilku obywateli. Ob. 
],lisiak Broni sław, kt6ry był kie­
rownikiem do rokn 1947, me 
dhnł zupełnie o stan ośrodka. 
N a.j!epszym teg'J dowodem jest 
fakt, że do parku, który winien 
być miejs<lcm odpoczynku dla 
robotników rolnych, za pewną. o· 
płat!} kierownik pu~zczał krow.r· 
Drugim administratorem był 
Grzesik Mieczysla"\'", który spIe. 
11iężył warzywa i owoce na wolo 
n~"1U rynku, a p: eniądze. po ni :!· 
~aż nikt nic o nich nie wtE' , 
prawdollodobnie 80bie przywłn. 
R~CZył. Nie lepiej wYw1!!zywał 
sie ZA sw,ch obowiazk6w trze!!! 

Ogłoszerua t8bel~ry';Z[le, bilanse I 
100 oroo drotej. 

ży szkolnej, przy czym bile. ctwa pracy podkreślając, że aby i w następnym etapie 
ty skalkulowano możliwie 7.qodnie z uchwałami II współzawodnictwa osiągnąć 

kombinowane o jak na.iniż~j, tak aby wszys. Kongresu Związków Zawo- n:emnipjsze wyniki. 
cy uczniowie mogli obejrzeć dowych należy je podniE'ść Ogółem w dniu tym na-

Ogł~el'l18 w numeracb 
o ~o oroo irotel 

Ogłoszenia w numeracb 
wvch o 100 Droc.. clrotej. 

niedzielnych I świątecznych spektakle. no takie/to stanu, aby obję- -rrodzone zostało nagrodami 
Dobór repertuaru wyso· lo ono 90 procent załogi. pienit;żnymi i dyplQmami 

specja.lnych 1 okolicznośmc ki poziom gry, dobra opra- . Do prezydium powolani 70-ciu przodowników 9ra­
lwa dekoracyjna - co Drzy' zostali: przodownik pracy ST. 
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J:'ANS'l'WOWl' 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

(Ja.racza 27) 
Dziś o godz. 19.15 wido­

wisko śpiewno· taneczne "Kraul 
7. piosenkami". 

TEATR KAMERALNY 
DOMU ZOŁNIERZA 
~~ Daszyńskiego 34 

inia o .:odz. 19.15 premiera 
komedii Scribe'a --SZKLANKA 
WODY". 

Kasa czynna od 11-eJ do 
13-ej i od 15·ej. teJ. 123-02. 

TEA1R. LETNI ,.OSA" 
ul. Piotr!{t)w~l{a 94 

Codziennie o 19.30 w niedzielę 
święta o 16 i 19.30 .• Jadzia 

wdowa". 
PA&STWOWY 

1'EATR POWSz.:E.cH~ lo 

(ul. l1 Listopada 21, tel. 150.3'>, 

Po'sho • zde.o,"",'etoU/onq . -
•• • 
ler1NSl na lIleCle Francuzi 

VI BI ił eszc~ 
Ostatni etap wyścIgu kab,r; Varnajo (Francja) 6:08:10. 2) ' nej wyścig dookoła Węgier 

skiego dookoła Węgier - U:e5z Bo>rgeteau (Frlłncja) 6:12:20, wygrał Labeylie (Francja) 
tely-Bud/l.peszt (200 lon) pn;y 115) Sałyga (l'clsll:a) 6:12:56, 16) 31:23:32, pTZed Lauschem (Au 
niósł kolarzom pol>kim dal- i NOW0C7.elt (P.) 6:12:56, 20) stll'ia) 31:33:34 l Borgeteau 
S're niepowodzenia. Na 65-tym R..-.eźnicld (P.), 21) Czyi: (p.). I (FrancJa) 31:33:35, 6) Czyż 
km. wycofał się Wójcik, z po' Piąty etap: (lnlŻ~'11(1WO - (Polska) 31:58:55, 8) Nowo­
wodu dużej gorączkI. Tym sa- . 1) F~an('h .18::12:5:1. 2) i 3) Rn- I c.zelt (P.) 32:01:45 16)' Salyga 
mym Polska I została zdekom mu n lll. I 1 V'/~rrry I -.. po ' 
pleUJwana. 18:'l7:0t'. I (p.) 32:11:11, 22) 
Poozątk·owo tempo jest do- VII Idasyfikacji Indywldual- I (P.) 32:30:41. 

syć wolne ł zawodnicy jad~ 

zwartą gruoą· Na 90-tym km. C 
uciekają Sałyga i Austriak pł.ywocy SR ustanaw;"oJ"q Lauscba, jednak Francuzi I 

- Nr 181 

Codziennie o godz. 19.1.5 ·~o· 
I!l(Onała komedia Q. ZapolsllleJ 
"Moralność pani Dulskiej" z u­
działem Jad wigi Ch oj nackiej. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
• ,LUTNIA" 

Piotrkowska 24J 
Nieodwołalnie tylko do 5. 

Austriacy organizują pościg i ł d k· M k . 
grupa dochodzi ?ciekinierów. re l(or y pra)o\ve w os wie 
N
1

",a
2 

k~lunkctrzie odZYWCł'Ł!m, ~." PrzebV\\'ajl}CV ohecnie w :MO-I ~ztafccie męskiej 4x200 mtr . 

Kupczak w chwilę po wypadku, lttór!'mll uległ w niedziel­
nych Mistrzostwach Polski 

UIII11'llł""""'I'I'I'I""""III'I"""II'IIII"1"""'1'1'1"'111"11111111111111111111""'111"'" ••••••••••• 

VII. 49 r. ,.Dzwony z Cornevi­
Ile". 

TEATR MELODRAM 
Nieczynny z powodu prób. 

d
". 23' orne ode'ik": ( .. z.!)s· owce .J~ I ~kwie ~zołowi' ph'wacv c,zecho_ ZWJ'cię::.ki zeRp6! ra.(!zieeki w 
Złe zaw n' OWo ą w nl~J '. . ., . l k .. 

P I 'W" . słowarcv rozpoczęh 5we Wystę te] ostatn-e] eon 'urenCJoI popra wszyscy o acy O'llrOOZ oJel . . , .: " S taf . 
k "'-oł' k j'ed7' t. py od m1edzypanstwowego me. WI! rekord Z, RR w sz eCH! 

a. '-'Li ow a. "le zwar ą ZS ~k ' k ku 4 000 k . 9 O· 5 grupą, a próby ucieczelt są C7.u.z ~. RR; w.szys~ le , on x" m. uzys ru~c = :~" 
szybko likwidowane. Na 35- rencJe, z wYjątkiem Jednej (200 ZaW'O~y ~akonczył~ .skokl z 

Zakończenie igrzysk sporto\~ych 
szkół zawodowych 

ADRIA - .. Krwawa Wendetta' 
godz. 16. 18. 20.30. 
film dozwolony dla młodzie­

ży od lat 14. 
BAŁTYK - ,.Ulica Graniczna" 

godz. 16, 18.30, 2!. 
film dozw. dla młodz od lat 12 

tym km. przed Budapesztem mtr; st: kl~.) wygrali. r~pre- tr~mpohny l mecz plłk. wod_ 
tempo wz.rasta do 40 km-I zen,,::tnCl ZWIązku Radzleck.ego. neJ, wygrany przez reprezenta_ 
godz. Fra.ncuz Va,rnajo inl- I :Mimo zajęcia (,'lko jpdnt'go cję ZSRR w !tosunku 5 :3. , . 
cjuje w tym momencIe uciecz poler'wszego Dlle;rsea.. pł.ywacy Z ciekawych wynik6w, jakl\e 
kę i stale powiększając od- czacho.lowacry w. zDclęteJ ~RL uzyskano w czasie 7'.awod6w 
let;łość od czołówki. wpada ce z do~kon-alvml zRwodn ,k:,\. w~'mienić należy czas Was;lje­
pierws.zY na metę w Buda.; mi radzieckiypi znacznie popra- wrj na JOO mtr. st. dow. 1:10. 

W niedzielę ~tlkończyły !ię 
w Zah-rzu 3_crniowe igrzyska 
sportowe I!zkól zflwodowych 
(CUSZ). Z powodu deszczu. pa 
daj1}cego niemal bpz p-T'Z&rwy, 
pozogtałe konkurencje le-k koat le 
tyczne rozegrano na. salach gim 

istrzoslwa 
w szczvpiorniaku 

peszcie, w crzasle 6:08:10. Fraą wili ~we wyniki i ustal;]i 4- no 
('uzi ma..j~c r.apewnione zwy- we rckord.~ krajowe. Pierwny 
clęstwo w ld'l-Syfikacjl druży- z nich u_tanowi! 1farik, za.im~1 
nowe.i dyktują tempo grupy ją" drug:e miejqce w b'oegu na 
czołow('j, nie dOpu~7czając dl) 100 mtr. st. dow. czasem ;,[lA 
ucieczek. Na 30-tYJ'1 km. przed ~ck. W konkurenrji tej zw~'cię 
metą zosta,ie w t:vle Sałyga. a 7.~'ł Dr~pij (7.SRR) "';V'nikie11J 
nastepnie Ii:zeŹDlcki. Ob".i do- ;'8.3 Rek Dmgim rekord7i~tą 

BAJKA - ,Cygańska Miłość chodzą .Jednak de czC'łówki, Czecho~łowarj: zo~tał Kamadei, 
god?. 17.30 20. !ttórą !'tano-wi 19-tu koll1,!'ZY. wygr.vWRjąr 200 mtr. ~t. dow. 

Wyniki spot'kań w drug:m I zaję.ła ,.Stal" (,Raciborz), u~y­
dniu finałowych rozgrywek oskUląC 3 pkt. l st. br. 18.16, 
mistrzostwo 'Polski w szczy- przed drużyną "Lublinianki". 

piorniaku przedsbrwiają się ---<>-

film dozw. dla młodz. od lat 18 I Na ulicach mia.~ta jazd e u- w 2:4:'.5. P0711qtałe dwa rekor 
GDYMA - Program Aktual.- trudniał d':ży ~ch pojazdów. I dv padłv na ~?O mtr; st.. ~Ia •. 

ności Kraj. i Zagr. Nr 28 V etap: mdywldualnie - 1) w kenKllTrnc.11 koh'pce.l I w 
godz. 11. 12. 13, 16 , 17. 18 - &taa&i 

19,20.21. ,"o§z porodo!'. 
HEL ~ (dla młodz .• l "Za Wami 

Pójdą Inni' 
godz. 16. 18, 20. 

MUZA - .. Cezar i Kleopatra" 
godz. 18, 20.30. 

film dozw. dla młodz. od lat 14 
1'0101 'lA - "Ulica Granic ... 

na" godz. 15.20. 18, 20.30 
film dQzw. dla młodz. od lat 12 
PRZ.Er,VdOSNIE "Czarny 

Nalcyz qnciz Ib. 18 20. 
mm dOlw. dla młodz. od lat 16 

ROROTNm - "Kulisy Ringu 
qod7. 1630. 18.:>0. 20.30. 

film dozw dla mladz. od lat 14 
ROMA .. !\osdnnil 7 Księży 
ców qodz 13, 20.30 
film dozw. dla młodz. od lat 18 
REKORJ) .. Kurhan Mała· 

chowski" dla młodz. godz. 16 
.. Rzym Miasto Otwarte" qo· 
dzina 18. 20. 

film dozw. dla mlodz. od lat 18 
STYLOWY - "Zaklęta Narze· 

czona" dla młodz. godz. 16 
.. Opowieść o Prawd7.iwyrr 
Człowieku" god~. 18. 20. 

film dozw dla młod7. nd lat 14 
8WII ,.volpom: 

qnd7. 18, 20 

Jakie zalely w~nien 
, . 

n1;8C 
przewodniczący Koła S !,ortowego ? 
Każdy uczestllik Walnego Ze 

brania ma prawo zglasmnia 
wnoosków oda(l'~nie porząaku 
obrad i wszntki·ch kwestii 
w.shod·ząc~Tch \~ zakres działal­
ności Koła. C"chwaly WRID~l{o 
Zebrania zapadają. zwykle w:ę­
kszcścią. glQs6w. W wypadku 
równości głos6w decrduje glos 
przewodniczącego. -Wybory 
członków Zarzltuu odbywają 
się przez głol!cvra nie na zgło_ 

szcnych prz.ez ucze:3tn'ków Wal 
nego Zebrania kauilydntów. 
Wybory Slj. .jawne i o wyh'lrze 
decyduje kolejno€ć uzyskania 
największej lości glo,ó\ pl'7r z 
poszc.zególnych kand."datów. 
Walne Zebranie d~r."ul1je o ilo 
ści czl nków p()~zrze;;~Ju'yrh 

włarjoz Koła w ramach okr('<1o' 
Dych Statutrm Zrz~nenia RP'H 
towego. 

zjaslą. apntu, rozumieć putrze_ 
bę ist.nienia Koła Sportowego, 
znać strukturę organizacyjną. i 
załQżenie iu{'owe Kultury ł'i. 

zyczncj w Polsce, mu~i bj·ć do­
brym ,,'olecznikiem, musi ko_ 
chać włcdzież i być dla niej 
wyrozumiały, jak ojciec. Ud 
osoby przewodniczącego w.vma_ 
ga s'~ jeszcze dodatkowych u­
miejętności organizacyjnej pra_ 
cy. Przewodniczącemu bezp ._ 
średnio podlegają sekretarz i 
skarbnik. 

Wiceprzewodn ;ezący zastępu 
je p'r7.~wodniczącego oraz kie_ 
ruje prarami . w~'szkoleniQwy1JJI 
BezPQflrednio pc dlegają. mu re 
fere·nt wyszkoleuia i go. pod""1 

Ogólnie biQrąc, wiceprz. 
wodniczacv musi flosi*ldać w.z·. 
~tkie zaiety rharakteru przewn;! 
n 'nąeer-o ,jf'go um iejętn śr' 
pracy i doświarl-rzenic, a pana 
to musi "7różuiać ~ię wolor, 
:lcią. rra ktycznego wcielan;a \' 

następująco: Dwie porażki 
zs "Chem:k" (Kraków) k I h CY.Sl 

WKS "Lublin;anka" 5:5 (3.2). S: at arzy tO.S;~IC w !'I 
ZS ,.Stal" (Raciborz) - ZS 
"Kolejarz" (Tarnowskie Gó­
ry) 4:4 (2:2). 

W trzecim dniu zawt)dów 
ZS "Kolejarz" (Tarn. G.)t'y) 
pDkonał WKS "Lublini:mkę" 
w stosunku 10:1 (4:1), a ZS 
.. Chemik" (Kraków) zW.l'eię­
żył ZS "Stal" (Racibo,'z) w 
stosunku 4:3 (2:1). 

Ze względu na uzyslnne 
prz~z ZS "Kolejarz" (rarn. 
Góry) i ZS "Chem;.k" po 4 
pkt., ob:e drużyny rOLef!rają 

. dodatkowe spotkanfe o pierw 
sze miejsce. TrZf'cie mieis e 

Roo;egra.ne w Bratisła.wie 
międzypaństwowe spotkanie: 
w siatkówce męskiej Czecho­
słowacja-Polska. zakończyło 
się zwycięstwem siatkarzy 
CSR 3:0 (15:11, 15:12. 15:5). Po 
lacy jedynie w dwóch pi('rw­
szyoo setach nawiązali rów­
norzędną Irrę z renomowanym 
przeciwnikiem. W drużynie 
l}olskiej wyróżnili się W. I P. 
l'tlaliszew!:cy, w drużynie 'lwy 
ri~ców: Rrys i b-cia Rozhol­
clovl('. Sędziował Czechosło­
wak Kova.c . 

W drugIm spotkaniu druży­
na polska, jako reprezentacja 

I Warszawy spotkała się z re­
prezentacją Bra.tysławy. Pola 
cy za gra.li o klasę lepiej, niż w 
meczu mi~zypaństwowym, 
pr7egr:vwa.ląc 110 równorzęd­
nej grze 1:3 (15:10, 14:16, 12:15, 
~:Ia). 

Piłkarze czescy 
"'r7 e~rv w ają wToruniu 

w Toruniu odbYł się m~cz 
piłkarski, między c.zechosło­
waoką drużyną ,.sokol Kralo-
'Te Pole" (Gottvaldowo) i 
miejscowym "Kolejarzem-

film dozw. dla mlodz. od lat 18 
TAl'RY -"Czwarty peryskop 

qodz. 16. l !l, 20. 
film dozw dla młodz. od lat 14 

Przewodniczący sprawuje o_ 
gólne kierovrnictwo, koc rd."TJJl.~e 
d7.:alalność wszystkich d~iał(iw 
pracy, reprezentuje Koło lJa 
zewną,trz. azyn założeń i uchwał Zarządu' :, 

Pomorzaninem". Zwyciężyl: 
toruńczycy 3:1 (1 :1). Bramk; 
dla ,.Kolejarza" zdobyli: Ka­TĘCZA ,.Kariera· qodz. 

16 1!l.10 21 
film dozw. dla mlodz. od lat 14 
\lVI,:)i:,A "Zbien z DarttnOOT 

qodz 16 18.30, 21. 
film d.)zw . dla mlodz. od lat'14 
WŁOiL'~IARZ ,.Ulica Gra 

niczna qodz. 1 ~:lO. 1 R. 20.:lr 
film dozw. dla młodz. od lat 12 
WOL1\lOSĆ .Cyrk" qod? 

16 18. 20 
film dozw. dla młodz. od lat 14 
ZAC .. !. A - .. Dżulbars" qod? 

16 Hl 20 
film dozw. dla młodz. od Jat 12 

Przewodniczący nie musi być 
koniecznie cz,nnyrn sportow_ 
ceJ'" musi na t~Dli~st by'ć en tu-

na V'lu w)'szkolenia <.'Taz dha., ,," 
łości o urząazeuia, sprzęt, prr.y Jen,)' 
bQory i ich konserwację. 

".LniCe& m 

B('k '" apr'\;~"iJn('.i 1.0- linowski - 2 i Kamiń~ki 
~!ulce II, dla "Sokola" - Hrubesz. 
:ł'MMI'DMiWJ" 

.., eodor Drei§er 1'72 I 
Tragedia Amerykańska 

OJCIec McMiEan z l!o%arą, martwą twarzą. Wyszedł chw:ejąc 
się, jak człowiek fL'!!ycznie zmordowany. Zimowy dzień też 
był szary, znużony Jakiś, omdlały. 

Dozorcy przychodzą rozpruć prawą no~awkę spodn:, by 
lIłatwić włożenie tam metalowej płytki Wychodzą spuścić· 
zasłony na celach. 

- Odwagi, mój synu! - mÓWI ujCieC McMillan. 
Nadch,odz: wielebny Gibson : zbliża się do Clyda. Cly-

___ IiiIII::lII!lIlWl':*IIIiII_Im __ lIII ___ ril de ,wstaje z tapczana, gdzie słuchał dotąd ojca McMillana. 

Śmierć! Jeszcze kilkanaśc:e minut temu Clyde szedł 
nieco nerwowym krokiem, a jednak ufnie przy nim - a 
teraz nie żyje. Prawo! I takie więzienia! Ileż razy żE, za­
+wardziali ludzie szydzili r; Clyda podczas jego modlitw! A 
jego spow:edź! Czy ojciec McMillan ma czyste sumienie, 
wydawszy taka decyzję? Czy czyste? Czy uczynił to według 
mądrości Bożej? Ach, te oczy Clyda ... Ojciec McMill a n sam 
prawie omdlewał przy nim, gdy dopasowywano Clydowi 
hełm metalowy na głowę, a ·gdy prąd puszczono, omdlałe-
go prawie, chorego wyprowadzono z sali ... jego, na którym 

KIJTS 
Ł K.S 

bo!(sers~t 
- Włókniarz 

Zarząd Sekcji BokserskIej 
LK::> Wl6kniar:t - w trosce o 
rl}lwój tej gałęzi sportu orga_ 
nizujo dla wszystk 'dl chętnych 
- kurs bok~u, pod kierunkiem 
znanego trenera ob. Garnc'łTka. 

Ku?s ml.r'-"".7~je si~ -:: środę, 
dnJa 6 l1'[lca br. ćwicZenia od­
bywać ~ ę hęd1j, w poniedziałki, 
środy i piątki od godz. 18 na 
s'arii'nil" r~zv Al. Fnii 2. gazle 
przy.Vnllw1 np hędą. równi~ ZB_ 

p:sy uczestników. 

'0_ 01973 

czytają~ego świętego Jana 14. 15, 16 - ,.Niech się nie 
trwoży serce wasze i wie-rzyc:e w Boga, i w Mię W:erzycie". 

Clyde wchodzi w pierwsze drzwi, idzie korytarzf'm d0 
sali egzpkucyjnej. Słyszy róine głosy: 

- Żegnaj, Clydz:e! 
Clyde czuje w sobie dość siły, by 0dpow;edz;eć: 
- Żegnajcie wszyscy! 
Czuie, że głos brzmi mu jakoś dziwnie słabo, jak')y WY 

dobywał się z dala . nie z jego gardła. Nogi jego stąpają. 
ale jakoś automatyczn:e 

O. zna do~konale ten sz.mer, ten szmer zbliżający go d,') I 
tych drzwi. Już stanął przed nimi. Już są otwarte. Tu 
jest ... tak. jest ... krzesło, które tak 'Często widyw-ał w swych 
snach, które go tak przerażało. Teraz on na nim zasiądzie. 
Popchnięto go ku niemu ... posadzono... popchniGto przez 
te wła€>n:e drzwi ... otwarte już drzw dla niego ... gościnnie 
otwarte. , 

Zatrzaśnięto już. Szybko zatrzaśnięto 1 jedno jeszcze 
Jży~e ziemskie zgasło. 
I ;Po kwadransie z obojętnych wrót więziennych wyszedł 

tak Clyde polegaL A prosił Boga o siłę ... pros:ł usilnie. 
Szedł cichą ulicą. Stanął i oparł się o drzewo - bez­

listne w ten zimowy P<lranpk - takie nagie, smutne. 
Ocw Clyda! Ten W7..rok, gdy opadł bezwładnie na to 

straszl:w" krzesło. te oczy. wpatrzone w niego z nie-pokn­
iE'm. b l 1g8lnie i ze zdumieniem. 

CZY dobrze uczynił? Czy odpowiedź. dana gubernato­
r0wi. b~'ta uczciwa. wif'7a i rr.iłos:erna? Może bv mógł po­
wiedzieć... że gdyby Clyde bYI w innych warunkach. pl)d 
:nnvm wpływem __ . Może już teraz nigdy ... ~ie bę::1z;e m ial 
spokoju? 

"Wiem, że mój Zbawiciel żyje i troszczy się o niego 
dzisiaj". 

Chodz:ł ojciec McMil1an jeszcze całą godz!'nę, zanim 
~tanął przed matką Clyda. która cały czas przetrwała na 
kolanach, moril'lc się za duszę syna i wyobrażała ją sob'" 
na łonie Stwórcy 

- Wiem. komu ufałam - brzmiały słowa jej modlitwy. 
a. c. n.. 

nagtye.zny{!h i boiskach zabr_ 
skich szk6ł średnich. 

W punktacj.i chłopc6w zwy­
cię2yl Przemysł Węglowy -
361 plct., przed .Metalowcami -
:?S2 pkt. Hutuikami 194 

pkt. i Chemikami - 167 pkt. 
W gruflie dziewcząt: l) Prze 

my5ł W16kienniczy - 2!l1 pkt.; 
2) Odzieżowcy 129 pkt.; 
3) Papicrn:-czy. 

Igrzyska zakończyła w nie_ 
dzielę imponująca defilada, kt6 
rą. odehrał gr·n .• Tanuf'z Zarzyc_ 
ki, pr(>ze~ C'GRZ-u. W defila_ 
dzie ud7.'al wzięło ponad 4.000 
uC7.l'stników igrzysk oraz im_ 
prez świctlicowQ_kuJtur<:l.lnych, 

W godzinach popołudniowych 

o{]b~'l s:ę na stadionie zabrskim 
montaż widowiskowy pt. "Je­
steśmy mlcdą. gwardią. proleta_ 
ria{!kich mas", w kt6rym wz.ię 

ło udział ponad 3.000 ucz€stni_ 
ków. 111-

W os-tatnian dniu igrzysk n& 
trybun-ach zebrało się pOllad 8 
tysięcy widz6w. 

-:0:-

13 państw zgłoszonych 
do mistrzostw świata 

w s ;atkówce 
Do zawodów o mistrzostwo 

świata w siatkówce męskiej, 
które odbędą się w czasie od 
10 do 18 września w Pradze, 
wpłynęły już zgłoszen.;a 13 
państw: Belgii. Bułgar~i, Fran 
cji, Holandii, Palestyny, Pol­
ski. Rumun~ Urugwaju, Wę­
gier, Włoch, ZWią7.kU Radz.;ec 
kiego ; Cz.echosłowacji. 

Równocześnie rozegrane zo­
staną na Stadionie Zimowym 
w Pradze mistrzostwa Euro­
py w siatkó'wce kob;ecej. Do 
mistrzostw tych, oprócz Cze­
chosłowacji, zgbosiły - s:ę: 
Związek Radziecki, Polska . Ru 
munia, Bułgaria, Węgry, Jugo 
slawia, Francja. 
Juniorzy Śląska pokonali 

"Trnave" 2:0 (2:0). 

GŁOS 
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